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5.00 guldenów, do Niemiec 5.00 marek. - W razie przeszkód w zakładzie
spowodowanych wyższą silą, strajków lub t. p., wydawnictwo nie odpowiadi
za dostarczanie pisma, a prenumeratorzy nie maję prawa do odszkodowania

Redaktor przyjmuje od 11-12 w noludnie oraz od 5-fi po południu
Ekspedycja otwarta od godziny 8 rano do godziny 6 wiecz. bez przerwy

Redaktor odpowiedzialny: Czesław Budnik.
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redakcji i administracji
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15 groszy od wiersza mllim., szerokości 3(5 tnilim. Za rekiamv od tniliro. na

stronie przed ogłoszeniami 72 roilim. 40 groszy, w tekście na drugiej lub dal­
szych stronach 50 groszy, na l-ei stronie 75 groszy. Drobne ogłoszenia słowo
tytułowe 20 gr. każde dalsze 18 groszy, dla poszukujących pracy 50proc, zniżki.

Przy częstem powtarzaniu udziela się rabatu. Przy konkursach i dochodzeniach

sądowych wszelkie rabaty upadają. Ogłoszenia zagraniczne IOO°a nadwyżki.
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Powstan!ę Kurdów.

Bardzo sprzeczne są informacje co

ńo przyczyny ostatniego powstania
Kurdów. Wedle jednych ruchawka jest
dziełem agentów sowieckich, wedle in­
nych wywołało ją oburzenie przeciw
zniesieniu Kalifatu przez rząd w Ango­
rze, wrogo usposobiony wobec ćuchow-

nych muzułmańskich jako podporom
rządów eułtaruskirh. Wedle innych
źródeł na czele Kurdów stanął syn kró­
la Hedżasu, państewka w Arabji, u-

tworzonego w czasie wielkiej wojny
przez Anglików. Synowie tegoż Ilussei-
na za jego wierność wobec Anglji ob­
darzeni zostali tronami. Najstarszy
’Ali objął po abdykacji ojca tron He­
dżasu, którego jednak bronić musi w

oblężonem przez wahabitów porcie swej
Mekkańskiej stolicy, Dżydda. Inny
syn Husseina, Faisal, jest królem w

Iraku, pod mandatem Anglji, trzeci,
Abdullah, jest emirem w Transjordanji.
Czwarty, emir Zeid, miał już w czasie

wielkiej/wojny przyrzeczenie angielskie
Ba emira Kurdystanu. Traktat w Sśv-
res pomiędzy Turcją a Koalicją, podpi­
sany 10 sierpnia 1820 r., przewidywał
też utworzenie autonomicznego wzglę­
dnie nawet niepodległego Kurdystanu.
Wskutek rewolucji, dokonanej przez
Kemala, przez Turcję Traktat w Sóvres
nie został przyjęty, a Traktat Lozański
z 1923 r. przekreślił autonomję Kurdy­
stanu i pretensje emira Zeida do tronu.

Kurdystan nie stanowi jednostki ge­
ograficznej, Pod względem politycz­
nym większa część Kurdystanu należy
do Turcji, mniejsza do Persji. Do 17 w.

Kurdystan należał zupełnie do Persji,
wówczas wybuchło powstanie i większa
część przyłączyła się do Turcji. Kur­
dowie, których liczbę podają na prze­
szło 2 miljony mówią językiem, należą­
cym do grupy indoeuropejskich, a więc
odrębnym od tureckiego. Ludność

jednakże zmieszała się z Turkami. Kur­
dowie. wyznają religję muzułmańską,
ale dzielą się na różne sekty i tak szczep
Jezydów uprawia osobliwy kult szata­
na. Niektóre szczepy Kurdów utrzy­
mują, że są potomkami francuskich ry­
cerzy, którzy nie wrócili z Ill-ciej wy­
prawy krzyżowej, dostawszy się do nie­
woli sułtana Saladina. O charakterze
Kurdów, ludzie pasterzy górskich, po­
dróżni zdają bardzo sprzeczne wieści.
Jedni określają ich jako lud rycerski,
drudzy jako bandytów, którymi posłu­
giwali się sułtanowie do urządzania
rzezi Ormian. Obecnie nadszedł czas,
ze o Kurdystanie częściej będziemy sły­
szeli. Kraj ten leży bowiem na pogra­
niczu Persji, Armenii i Iraku. Sporny
między Turcją a Irakiem (którego mań-

datarjuszem jest Anglja), wilajet Mo­
s!?ul, tak cenny dla swych źródeł naf­
towych, całkowicie niemal zamieszkany
jest przez Kurdów. To też trudno przy­
puszczać, aby powstania Kurdów prze­
ciw Turcji rie popierała Anglja.

Powstańcy maszerują na Szysraz.
Paryż, 4. 3. (PAT) ,,Matin" dowiaduje

Się z Konstantynopola ze źródeł angiel­
skich, że powstańcze oddziały Kurdów

faszerują aa Sźyran,

Niemcy obiecują, że zbrojnie
nie rzucą się na Polskę...

Hłe wyrzekają s!ą Jednak zamierzeń zaborczych
wzglądem ziem polskich.

Berlin, 4. 3. (PAT) ,,Yossische Ztg,M
donosi, że ambasador nJemJecJd w Pary­
żu von Hoesch w czasie swej wizyty u

Herriota przedłożył mu projekt w spra­
wie bezpieczeństwa Projekt niemiecki -

według informacji wspomnianego dzien­
nika berlińskiego - streszcza się w 2-cb

punktach:
1) wszystkie państwa europejskie, za­

interesowane nad Renem, oraz Anglia i

Belgja, gwarantują obecne granice w Eu­
ropie zachodniej i

2) Niemcy obowiązują się dążyć do

rewizji swoich granie wschodnich tylko
środkami pokejowemi, to znaczy przez
bezpośrednie rokowania z zainteresowa-
nemi państwami, albo też przez powo­
łanie się na art. 19 statutu Ligi Narodów.

Paryż, 4. 3. (PAT) Dzisiejsza prasa
paryska szeroko omawia propozycje nie­
mieckie, dotyczące paktu gwarancyjne­
go. Według informacyj. zasięgniętych w

tejże sprawie przez dyplomatycznego re­
daktora agencji Havasa, propozycje nie­
mieckie zawierają projekt zawarcia
przez Niemcy traktatów z Polską i Cze­
chosłowacją o obowiązkowym arbitrażu.

,,Echo de Paris" nazywa projekt taki
w najwyższym stopniu niepokojącym.

,,Petit Parisien" pisze: Aby ocenić

należycie wartość propozycyj niemiec­
kich, należy dokładnie poznać istotne za­

miary Niemiec co do ich granic wschod­
nich.

,,Matin" kończy swe uwagi oświad­
czeniem: Aby upewnić się o zamiarach
Niemiec, należy zażądać od nich przede-
wszystkism rozbrojenia się, a następnie
wstąpienia do Ligi Narodów bez stawia­
nia jakichkolwiek zastrzeżeń, czy też wa­
runków. Jeżeli Niemcy żądaniu temu

odmówią, będzie to oznaczało, że stano­
wią one poważne niebezpieczeństwo,
przeciwko któremu żaden środek nie
może być nigdy ani zbyt skuteczny, ani

przedwczesny, przyczem środki takie

musiałyby być podjęte wspólnie z An-

glją, o ile ona należycie pojmuje sytua­
cję — wspólnie zaś z innemi państwami,
zagrożonemi przez Niemcy, o ileby od­
mówiła zrozumienia tej sytuacji.

,,Figaro". omawiając sprawę bezpie­
czeństwa, pisze: Francja przyjęła na sie­
bie pe-wne zobowiązania względem Pol­
ski i ani honor, ani interesy Francji nie

pozwalają jej na uchybienie tym zobo­
wiązaniom.

,,Erę Nourelle" oświadcza: Francja
żąda bezpieczeństwa nietylko dla siebie

samej, lecz i dla wszystkich narodów

kontynentu. Podpisanie ewentualnego
paktu gwarancyjnego musi ipso facto o-

znaczać całkowite uznanie terytorjalne-
go stanu rzeczy, ustalonego w Europie
wschodniej przez Traktat Wersalski.

Foch radzi nad rozbrojeniem Niemiec.
Wiedeń, 4. 3. (PAT) ,,Abendblatt" do­

nosi z Paryża: Mię’dzysojuszniczy komi­
tet wojskowy w Wersalu zebrał się dziś

pod przewodnictwem marszałka Focha,
celem ponownego zbadania sprawozda­
nia wojskowej komisji kontrolnej. Prace
komitetu potrwają conajmniej 8 dni.
Chodzi tutaj o wypracowanie dwóch
ważnych raportów uzupełniających, a

mianowicie:
l) o zestawienie najważniejszych

przewinień niemieckich na podstawie
sprawozdania wojskowej komisji kon­
trolnej i

2) o projekt ostatecznego przepro­
wadzenia rozbrojenia Niemiec, według
poglądów marszałka Focha i jego kole­
gów.

Ta druga kwestja jest najważniej-
szem zadaniem komitetu. Konferencja
Ambasadorów zbierze się prawdopodob­
nie w dniu 13 marca. W międzyczasie
rząd francuski podejmie akcję w tym
kierunku, aby sprawozdanie wojskowej
komisji kontrolnej zostało możliwie jak
najszybciej ogłoszone.

Zniesienie prymssowstwa w Polsce.
Ty!ko tytularni prymasi.

Warszawa, 5. 3. (Teł. wł.) Korespon­
dent ,,Warszawianki" dowiaduje się z

Rzymu, że równocześnie z zawarciem
konkordatu, załatwiona została ważna

sprawa prymasostwa w Polsce. Załatwie­
nie to dokonane zostało poza treścią kon­
kordatu osobnem rozporządzeniem Sto­
licy Apostolskiej w porozumieniu z dele­
gatami Polski ambasadorem Skrzyń­
skim i posłem Stanisławem Grabskim.
Zarządzenie to będzie podane do wiado­
mości rządu polskiego i episkopatu a o-

piewa, że obok odwiecznych praw do

prymasostwa w Polsce arcybiskupa
gnieźnieńsko-poznańskiego, stworzone -

zostało prymasostwa dla b. Królestwa!

Kongresowego w archidiecezji warszaw­
skiej. W obecnem zarządzeniu Stolicy
Apostolskiej utrzymano same tylko god­
ności tytularne prymasów, przy równo-
czesnem zniesieniem wszystkich upraw’­
nień, nawet kościelnych. Zarazem dla

względów czysto chierarchicznych posta­
nowiono, że przewodnictwo w obradach

Episkopatu, należy do tego, który wcze­
śniej został zamianowany biskupem,
względnie kardynałem, co w tym wy­
padku odnosi się do arcybiskupa w’ar­
szaw’skiego. W rzeczywistości oznacza

ebecne zarządzenie Stolicy Apostolskiej
zniesienie prymasestwa w Polsce,

Gdafisk wojujący.
Nowa kampania przeciwko Polsce.

Warszawa, 6. 3, (Tel wł.) Z Gdańska
donoszą, że w tamtejszej prasie rozpoczęła
się nowa kampanja prasowa przeciwko
Polsce.

,,Dan?igar Allgemeine Zeitungtł twierdzi,
że Gdańsk powinien żądać plebiscytu, oraz

podkreśla, że wszelkie usiłowania Ligi Na­
rodów do zadowolenia Polski rozpalą tylko
ogień, którego ofiarą padnie nietylko Pol­
ska.

Bardzo gwałtownie występuje przeciwko(
uregulowaniu spraw polsko-gdańskich przed
Ligę Narodów ,,Danziger VolksstimmeM
(organ socjalistów). Jest widoczne, że ta
nowa kampanja zapoczątkowana została’
prze’z Senat gdański.

,,Times" żąda zupełnego
rozbrojenia Niemiec,

Londyn, 4. 3. (PAT). ,Times” pisze-
Niemieckie propozycje w kwestji bezpie­
czeństwa wywołały wrażenie iż Niemcy
prawdopodobnie zrozumiały, że z konieczności
muszą przystosować swoją polityczną egzy­
stencję do traktatu wersalskiego. W pewnych
miarodajnych kołach w Londynie panuje
zapatrywanie że Niemcom należy dać spo­
sobność do jasnego oświadczenia się w jakim
stopniu myślą przyczynić się do rozumnego
uregulowania sprawy. ,,Daily Mailu w ar­
tykule wstępnym, zatytułowanym: ,,Niemcy
zbroją sę ciąż!e" żąda nie-ewakuowame
lerytorjów niemieckich dopóty, dopóki Niem­
cy zupełnie się nie rozbroją.

Renegat pruskim ministrem spraw

wewnętrznych.
Warszawa, 5. 3. (Teł, wł.) Z Berlina

telegrafują, że według wszelkiego pra­
wdopodobieństwa dotychczasowy mini­
ster spraw wew’nętrznych Severing nie
będzie należał do nowego gabinetu. So­
cjaliści wysuwają na to stanowisko prze
wodniczącego frakcji posła Gresińskie-

go-

Monarchiści niemieccy nie umieją zacho­
wać spokoju nawet wobec majestatu

śmierci.

Warszawa, 5. 3 . (Tel. wł.) Z Mona-

chjum telegrafują, że w dniu uroczysto­
ści żałobnych dla zmarłego prezydenta
Eberta doszło w Halli do ostrych walk,
sprowokowanych przez nacjonalistów
między nimi a socjalistami.
Wielkie szkody w lasach zakopiańskich,

Warszawa, 5. 3. (Tel. wł.) Z Zakopa­
nego donoszą, że wiatr halny, który sza­
lał w okolicy Zakopanego w ostatnich
dniach lutego, w tamtejszych lasach po­
czynił ogromne szkody. Przeszło 10.000
dmw uległo wtezcaeoi’h



Przywrócenia monarctiji
w Niemczech.

Nap)y ,gon prejydenU RepuMW
,Niemieckiej etanowi wedle sprawoadąń
korespondentów berlińskich prasy xa-

chodnio-europejgkiej J amerykańskiej
wielkie niebezpieczeństwo dfa ustroju
republikańskiego Nłfiffilfifi, Fodębnó W

monarchisstyc?;no-miUUryatyczpycb Mo=
łach Niemiec noszę się poważnie a za-

raiarem wyzyskania okoliczności zgonu
pierwszego prczydęjjta do przywrócenią
monarchji w Nlt?toezech-

Do Polski wtedwośgi s Berlina de-

stają się hade w zabarwieniu niemjec-
kiem wprost przez biuro Wolffa bądź
przez Wiedeń, albo zgoła przez franc
agencję Havasa ezy londyńską Reutera
Nie dziw więc, że w prąaię pęlskiej na

ogół panuje milczenie o tem wszystkiem
ro Niemcy po zgonie Eberta przeżywa­
j?-

Takie traktowanie Berlina, stolicy
najgroźniejszego sąsiada Polski, jest
lekkomyślnością niewybaczalna- Gar­
by przynajmniej polskie agencje praso­
we stanowisko w Berłinja oh§ądziły
pierwszorzędnym korespondentem, ępo-
żnaby to wyrozumieć!

Próbójmy wiec "wytłómaęsyć s^Me
położenie na podstawię głosów pyagy
zagranicznej. Paryski ,,Tempa” wają,
że od czasu zakończenia wojpy Niemc.y
nie prąaehed:sHy tafełege kryzysu, fak

po śmierci Eberta. Prasa bloku prawi­
cowego przewiduje, że następca Eberta
przywróci monarehją, iece także w gra­
sic Stewtełe nie łneeeej patrzą na ąete-
żenie Niemiec, czego wyraz, jegt ,,Quo-
tidien", który powiada,, ’to. wyhfir na­
stępcy Ębęrt(t-będzie walfef ft RSlrój wre?
publika czy monarebJoM.

Prasa angielska 1 amerykańska Jesz­
cze rozpaczliwsze zawiera głosy o na­
strojach w Niemczech.

Berliński korespondent pisma MWęe-
kły Dłepatch” telegrafuje, że monsr-

chM§i nieKłieeey wysuwają- kandydatu­
rę b. nastepey tronu na prezydenta, aby
wzorem Napełeena 111 przez zamach
stanu przywróci! menarehję.

Pisma nowojorskie wyrażają obawą,
że, prawicą niemiecka wyjdzie zwyetę-
sko przy wyborze prezydenta, przez od
plan Dawesa (czytaj Pa!sa) będzie unl-
cestwłeny.

Ws?zystkie te głosy usiłują zbagateli­
zować republikanie niemieccy, dołoże­
nie widownię jednak jęs| hgfdkb pa
wążpą, skoro a północy w dniu 1 mar­
ca w c,%asis prsęw°śeaU awlefc Bhepta
z kliniki do pałacu prezydenta wystą­
pi!ą pa uHcą ppdobpp pkpłą 3Q OQQ cjstop
kaw republikańskiej organizacji wolą,
kowej Iłsicfeshanngr, Wielką demon-

straćje w Berlinie urządzają także so-.

(jąi-d§mokrąci. Wyprowadzają dziesią­
’to tysięcy członków swych pa ulicę,
cheą naocznie dowieść przeciwnikom
swej siły.

Dalszy dowód nitibagpiftczeóztwa prze
wrotu roonarchistycznego najeży apą,
trywaó w niemożności określenia termi­
nu wyboru ppeeydentą. Konstyt.ucja
niemiecka bowiem jest kompromisem
między republikanami, a monarchistą,
mi.

Wyjaśni to porównanie z konstytu-
cją polską, nawskroś republikańską.

Konstytucja polska powiada, że w

tągię fijnięęci prezydenta ząstępuje go
mąpggąłek gejTOU, który natychmiast
zwołuje Sejm i Senat, które połączyw,
szy się w Zgromadzenie Narodowe, do­
konują wyboru prezydenta. Dzięki tym
n,riyku!om 40 i 41 Konstytucji polskiej
zapiaęh na życie pierwszego Prezyden­
ta nie wywrócił gmach państwa, gdyż
marszałek Rataj na mocy kęn§tytucji
Objął zastępstwo prezydenta i w poro­
zumieniu z konwentem senjorów na

najbliższy termin zwołał Zgromadzenie
Nąrndnwe.

Konstytucja niemiecka natomiast

wogóle pie przewiduje wypadku śmier­
ci prezydenta, lecz jedynie krótką, prze­
szkodę w jego urzędowaniu, przyczem
ma być zastąpiony przez kanclerza, eo

w polskich stosunkach odpowiada sta­
nowisku prezesa ministrów, O§obna
us-tawa miała określić zastępstwo w ra­
zu? dłuższej przeszkody w urzędowaniu.
Ustawy takiej dotąd Niemcy nie mają.

Wobec tego prawicą niemiecka sta­
ra s:ię wybór prezydenta, dokonujący
się v/ Niemczech inaczej niż w Polsce,

Mą prw^ powęgeehna stepowanie, ą wtoto
w epoeÓM więcej OąąąokratyeąBy, epó-
64Ć. Czas ten chcą wyzyąkM do s;phy,
dawała fltotyebczasowych f^0ów ręp^
hlikańgkjcłi, de roąmazanU wszystkich
przekupstw i łąpownictw ministrów so-

ejalistycznych. Zgon Eberta popsuł po­
d_obno prąwięy niemieckiej wszelkie
szyki. Przygotowali bowiem miljpny
broszurek fi Eb§rcie. misezaiassgo go w

afery Barmatów, Kptiskorów i tym po­
dobnych szulerów z gbatta.

Republikanie na odwrót ębciełi byJfiSSSSŚ W baąfęu wybpry urządzić. Nfe

mają jednak W Parlamencie większo­
ści wartej, a p,onieważ Konstytucja ter­
minu nie określą, w?zygtko zależy od
zlej lub deferej woli monarchistów, kto-
rey okolicz.ność wyzyskają ną swój ąpo-

eób. Gdyby kancląrwń obecnie był
giąż o więcej ryzykAń^M
Dr Luther, prawicowy zamach stanu

miałby wszalfcfc gurąraneje powo-
dpenia.

W każdym razie kryzys, jąki otwute

Niemcy przeżywają, dowodzi, że Niem­
cy nie mają ugruntowanego ustroju re­
publikańskiego, jak Polska, lecz że

sykiełet monarehistyczny pokryty jest
maską republikańską, która miała pą- .

rody demokratyczne 7ąchodu, a uwła­
szc;zą Stany Zjednoczone, omamić i wy-
jądnaś dla Niemiec dogodniejsze wa,
ninfei. Zgon Ębsrto przycsynił s|ę do

uchylenia zasłony i ujrzenia nagiej rze­
czywistości -r BPSfiMraSBaM°ęl dla wie-

FSącyąh ślepo.
A. S’e ft,

Z za kulis nasze! (Syp!omacBi.
(Qd pasaego waiyRaw%sic-go Merespondpątei-

Utr§ę^iilę ges?ów, kiśrzf nie chcte!S za granicą] załatwiać osoMsSysk
interesów finansowych swego szefa. — Tryfepnał administracyiny ska­
sował odnośne nwfteze gospodarka dyrektora Bertoniego
zgstanfe wytoczoną na forum sądowe. - Czas unieszkodliwić tego

, dyfsiosna?ę-h^znesi^e.
Tygodnik wąrgząwsM ,,Głos Prąw-

nr zapytywał w 72 miraesse z b. r,, my
ministrowi Skrzyńskiemu ’ftdądejne, Ż§
jeden z ,,dyrektorów departamentu, kie­
ry Jacy sprawami Di?miwi loduję
od dłuższego czasu usunąć ze służby
wbpftw ifttoręąum pastwą ÓScby, które
ną placówkach żagraniewy eh nie nada-
wały się da przeprowadzenia lego drftr
żliwycb aftt)bistą-rmlsiunych spraw fis

nąasowyeh, koroeotawapych zagraaŁęa,
w sposób dla powagi Polski nią pomy­
ślny.

" Pismo nadmioażą, że ów dyrek.
tor, człowiek bess przekonań, w chęci za.

skarbienia sobie łask różnych stron­
nictw, ofiaruje zaewyczaj usługi swoje
przy redagowaniu inieFwe!acji, skiero­
wanej prseeiw własnym zwierzchni­
kom!... Mimo upływu sscściu tygodni,
urząd" spraw jtagranicząych nie puści}
api pary, trzynaając gję metod aadaw-
nionycb. że miłceęnte jest nefłepscem
wyświetleniem.

]Prasa, hiepopierąna przez wgpć}-
dfdąłąnle odpowiednich czyoników roz­
strzygających, stoję sdę monjtoyęm, mó-

wiącyra w pu.stkę, bezwłądnym wobęę
drewnianej niemoty w!adź naęgęJnych,
prcęchodfąćyęh do porządku dstenn§go
Qhd wyttFtwańtesa ęiężMloh apączep
eyćia unędnicxego. Inaczej zgoła wjr
paOa,.^}r wydobyte pa toW
wążtoią pod tercaę ochronną tekM
stronnictwo aejmowę. Be rasy chodzi

jednak O grseązki t, Z- personalne w ipi-
nisterstwm spraw zagranicznych, wsęeł-
kie nder?enłą w dzwon alarmowy j
przedstawiania listy zboczeń, nie odno-
s?ą, żadnego skutku, jakby ten odłam

pąństwpwy orgąni?acji był wyłączony
z dziedziny wszelkiej odpowiedzialno­
ści i nie podpadał pod ogólne prawidła
etyc-zne i ustawowe, Dlatego też w in-
nyeh ministerstwach zapanow’ało pew­
ne odciążanie, pewne odczyszczenie i u-

porządkowanię stosunków, natomiast
zachwaszczona arena urzędu zagrąnięz-
negp przypomina trochę wulkan pq sjh
nym wybuchu, jakieś wstrząsy, przesu­
wanie, wyrzucanie ludzi i przyjmowa­
nie innych.

Wszystkim zainteresowanym wiade-
rao, że ,,Głos Prawdy" miał na myśli p,
Karola Bertoniego, który jako dyrektor
wydziału administracyjnego od począt­
ku istnienia państwowości naszej wpły-
uał pą dobór zespołu w ministerstwie

1 główną ponosi winę za wszystko, co w

tej dziedzinie uczyniono. Typowym
przykładem gospodarki osobliwej było
zwolnienie ze służby dwóch ministrów
pełnomocnych i posłów nadzwyczaj,
nyęh pp. Baranowskiego, delegata w

Konstantynopolu i Prószyńskiego, Pó-

sła zrazu w Chrystjapiji, potem w Bue­
nos Ayrą?. Nadni(ęaiani etosymali wil­
cze bjiaty lito w dPódze dymisji, podpi­
sanej przez prezydenta Rzeczypospoli­
tej, tyPto na wdętowip rozporządr^to
mtoiew §praw swasifim’ehi P- Ba-,
rasowahi nia dał aa wygraw sossadł
do trybunału adminWacyjeego, ed-
niósł zwycięstwo f wrócił aa eta,t W
jego tropy pośpioszył p. Prószyński,
Trybunał rezriatr-ywal jug skargę po.
krzywdzonego i odroczył na miesiąc
wygtoacanie sentencji. Uderzała ta dłu­
ga przestrzeń ozpsa. Okazuje stą jed­
nak, że prawny zastępca p, PróWń-
skiego, adwokat PoznańeW, już pe sa.

kończeniu postępowania dowodowego
wnióeł materjał dodatkowy (t. z. novi-
tor reperia), pod poętoełą cięgtyeb nale­
gań i wskazań p. Bertoniego do Prószyń
skiego, aby zalątwiat jegp rorscz. majęt
kowe w Argentynie, wynikłe sre związku
małżeńskiego pana dyrektor§ departa­
mentu z ąrgęntynką, pochodżsnia nie­
mieckiego, Ponieważ Rrósz?ńskj atol
na stanowisku c?yuto służhowęm J uie
zamierzał załatwiać prywa,tnych §-
gend, może i niehąrdsso dających ppgu-
dpić Się s jego spędem, więc padł ofja-
rą rachunków ogohtotych, zosUl odwo­
łany mimo najłejmego §prawówąnią

LMJpęfWm "fmdBte!eehi do

kprytorzą1! pcssedi w odżtowkę!
Ten sam los miął dotknąć posła w

S°fjj. P- Grąhowsktogo.,, I w gtołiey
Bułgarji miał p, Bcrtoni własna intere­
sy... Wszakże w czasie wieRdaj wojny
był tam austro-węgierskim konsulem

1 zmuagony do wyjazdu, musiał zosta­
wić niejedną sprawę niezałatwioną. P,
Grabowski miał znowu odegrać ro!ę p.
Prószyńskiego. Jednakże przedstawi­
ciel w Sofji zdołał odparoA’.’nć cios i
wróejł pą placówkę swoją,3, Uzupsłnla-
jące dochodzenia trybunahj ądministrą-
cyjnegu okażą, czy bezimienne aluzje
,,Głosu Pra,wdy" ppjerąją się na słusz­
ności, ą korzystny ewentualny wyrok
dlą p, Prószyńskiego h§dzie ostatecz-
nem potępieniem dyrektora departa­
mentu administracyjnego,

W końcu sprostować należy wiądę-
mość o założeniu przez ministerstwo
spraw zagranicznych własnej drukami
w tym duchu, że jej dyrektorem go-
stanie nie p. Stefan Natanson,
h. szef biura B!’asowego, tylko p, Wik­
tor Natanson. Drukarnia nowa po-
wstaje, aczkolwiek istnieje już pań­
stwową, ehyba dla stworzenia pozyeji
w rubryce deficytów.

Warszawa, w maren.

W, K,

Franc]a wytia]e flotę Wranęta bolszewikom!
Z Moskwy donoszą: Raąd sowięoki -

’

jak ogłasza w oficjalnym komunikacie r-

sfostaT zawiadomiony pracz francuskie mi­
nisterstwo spraw zagranicznych o gotowości
wydania floty Wrangla do dyspozycji So­
wietów bez jakichkolwiek zastrzeżeń i przed­
wstępnych warunków. W awiązka z tą
pomyślną dla Sowietów decyzją rządu
Herriota natychmiast wyjechała do Paryża
komisja sowiecka z Krylowem na czele,

celem objęcia w posiadanie marynarki, stw-

cjoaowsnsj w Riearoia. Flota zostaaie w

najbliższej przyszłości przetransportowana
do Morza Oearnego. (Protest Rumund,
która rości sobie pretensja da okrętów
W’rangla, został więc zignorowany. Na­
dzieja, że Turcja nie prze-puści floty prasa
Dardaoele, jest więcej nii kruchą. Zresztą
Sowiety mogą skierować odebraną flotę na

morze Bałtyckie. Red.)

Uwito ss]mowa bębni
w plplty-

Z smrodha krępującej ją ugtewy o Egw
maihtonląąlh ^wuSywauych przez pss?św

iMwatoędw.

Wayęząwń, ?. ?, (PA_T) Posiedzcuie

Sejmu.
Po przyjęciu w trzeciem ezyd.auIu pro­

jektu ustawy o wypuszczeniu pożyczki
dolarowej, przystąpiono do ustawy a

ptrowizorjuiu budżetowemu
Następnia przyjęto w drugdęm i trze-

ciena czytaniu nowelę do ustawy o sto­
sowaniu w województwie Śląskiem prze­
pisów o państwowB-j służbie cywilnej-.
Nowela ta czyni zadość pewnym żąda­
niom Sejmu śląskiego w sprawie pierw­
szeństwa kandydatów, zamieszkałych na

G. Śląsku, prą? w sprawia py^ppg§pnia
urzędników i rshatEJMów do innych
dzielnic Polski

Przystppiono do dalszych ebrad sad

^g4awą o sgTomądzeniaeh, ąwoływMiyoh
przez posłów i senatorów.

Pos. Popiel (NPR) podnosi, że dodat­
nią stroną projektu jest to, że reguluje
sprąwę tak. jż uzyskania gezwole;nią. wła­
dzy ądmM^aey}nej na ^gromądj5e.nię
poselskie, nie będzie wymągąnę w przy­
szłości, pątpmfaad przy prymitywnych t?
nas metodach WRlki polityęzpej, włacjzą
admihistrącyjngt powjnpą hyó ząwtodą-
miąna o mafęeew: się odbyć zgrom ądzo-
Uiu, bo często jest fenjugęopą przywpaęą(!
zakłócony" porządek. Któi’
waó jednak będzie są odesłaniem ustawy
do feomteji.

W rfesowąntn wniosek o prnejśeię
nad totojektem ustawy do poęża’dk^
d dennecn odrzucono 184 głosami pną-"
ciwko ł-§?, ą tem samem ustąwę ódósłano
do komisji adrainistrecy.jnej. Wynik gto-.
soweoia wywołał na łaWaefc łewtoy nie-
zadbwełenie, które wyraziło się w’bienr

w pulpity. Na tom porządek ebrad wy-t
czeyperio.

Nowe jmssf!-ifSowossła Sisfętf
fegteflcMi?i w Ro?p,

śetołgksto)toktog^ w Patmbwęa. Ostatnio
Z(w^ął tom arossstowąi?y boa podesto papgfe
ezyą Me, i|(ehął Dmowski, probasaez katcu
]icSi^ para,li na Bąąy]fhrot w Pątorsbargoh
Osądzoną po w więzięnm, to jfaaosy w

szpałwe. Kf. Dmowski był pmed wa^
pa ęifeąryp Mośeioła Atefesąodra w

Werezawią, Padp)toi ^wierncey wtomąi
lasiuł w^sątoh W etarp!ha gjyc/hotf,

82 mÓgftW mitłfi.

Moskwa, 3. 3 . (PAT) Radjostaoja
moskiewska, donosi’.

W ostatnich dniach odbył gfę w Pat-

ryżu zjazd właścicieli obligacyj pożyczek
rosyjskich, który ustoin wysokość pre­
tensji francuskich z tego tytułu ną su­
mę 32 miljardów frąnków. Zjazd przed’­
stawił rządowi francuskiemu żądanie,
aby Francją stanowczo domgałaa gię od
Z, 8. R, B, uznania długów rosyjskich
oraz całkowitego ich uiszczenia.

Zsblegi sowlecktei w Chifwsh.

W odpowiedzi ną notę Kayąehąną w

sprawie zwołania konferencji chińsko1
sowieckiej, rząd chiński mianował dele­
gatów dla podjęcia pertrsktącyj. Równo­
cześnie donoszą z Charbina o masowem

zwalpiąniu przez rząd chiński Rosjan
monarchistów, będących ną służbie ko­
lejowej i policyjnej.

Ki’fttKip telegf-amy Wa.

Londyn. Izba gmin przyjęła w dru’
giem czytaniu projekt ustawy podwyż­
szającej kredyty na popieranie przemy­
słu i handlu angielskiego z 65 na 70
miljonów funtów §zterl,

Paryż. Wedle dzisiejszego ,,Jounia-
la", proces przeciwko Sadoułowi rozpo­
cznie się z pocz-ątkiem kwietnia przed
sądem wojennym,

Paryż. Na pogrzebie Eberta repre­
zentować hędgie prezydenta Doumar-

guela ambasador francuski w Berlinie
de Margerit,

Ryga. Prasa łotewska donosi, że po­
seł polski w Rydze przedstawił rządowi
łotewskiemu projekt traktatu handlo­
,wego między Polską a Łotwą.
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w stoi!cy tan!c]e ...

Cenniki hotelowe w Warszawie na

skutek interwencji oi !ziahi wra},ki z

lichwą, zostały w ostatnich dni”.c.h ob­
niżone Cena za pokój z jednym łóż­
kiem wynosi od 2—7 zł. zależnie od ka-

tegorji hotelu.
Ceny mięsa w Warszawie spadły o

5—10 procent.

Bank Polski kupi! 1 661 kg. złota.

W celu powiększenia zapasu złota,
Bank Polski nabył w amerykańskim
Banku Iwring Bank Columbia, 1661 kg.
złota w sztabach, na sumę 1 104 000 do­
larów.

Złoto przybyło już do Warszawy i
zostało złożone w skarbcu Banku. Cały
transport składa się z 24 baryłek, w

których zapakowano całkowicie złoto
w trociny, po sześć cegiełek w baryłce.
Waga każdej cegiełki wynosi akciło
12 kg.
O sprowadzenie zwłok Stanisława Au­

gusta.
Poselstwo polskie w Moskwie otrzy­

mało polecenie rozpoczęcia z rządem
sowietów pertraktacyj o sprowadzenie
zwłok ostatniego króla Stanisława Au­
gusta Poniatowskiego. Zwłoki te spo­
czywają w podziemiach katolickiego
kościoła św. Katarzyny w Petersburgu.
Powodem wydania tego zlecenia stało

się bezpośrednie zawiadomienie rządu
sowieckiego, że wszystkie zwłoki złożo­
ne w podziemiach kościołów będą wy­
;wiezione i złożone we wspólnym grobie.

Nie chować pieniędzy w piecu.
W Bykowinie pod Katowicami wy­

darzył się następujący wypadek: Ku­
piec Kabis schował 1200 złotych do rury
od pieca kaflowego, w którym z powodu
łagodnej pogody nie palono. Nieszczę­
ście chciało, że teściowa, nie wiedząc e

pieniądzach, napaliła w piecu. Wkrótce

potem przyjechał samochód z towarem,
za który właściciel składu ehciał nie­
zwłocznie zapłacić. Przeraził się Jed­
nak niemało, gdy zauważył w piecu o-

gień, który zniszczył wszystkie bank­
noty.

Szkoły na światem powietrzu.
Rada szkolna miasta Łodzi uchwali­

ła w maju br. uruchomić dwie szkoły
powszechne na świeżem powietrzu, jed­
ną w parku im. Staszyca, drugą w par­
ku 3 Maja. Szkoły na świeżem powie­
trzu mają na celu odciążenie klas w

Warunek nie do przyjęcia...
Niemcy żądają prawa osiedlenia się w Polsce bez ograniczeń.

Rokowania handlowe Polski z Niemea-
wznowiono ! marca. Skład polskiej dele­
gacji, której przewodniczy dr. Stanisław
Karłowski, pozostałe bez zmiany.

Podobno N:emcy wysuwają żądanie aby
w umowie rząd pol’ki wyraził zgodę na

nrawo osiedlenia się Niemców w Połsee bez

ograniczeń.
Jest to warunek n’e do przyjęcia. 0-

twarcie granie Polski dla swobodnego na­
pływa obcego a nieubłaganie wrogiego ży­
wiołu, biłoby szaleństwem...

W ciągu kilku lat zaehadnie ziemie Pol­
ski obsiadałabr szarańcza hakąty styczna, a-

by niszczyć polskość dzielnicy, której utra­
ty Niemcy nio mogą przeboleć.

W -yw

Ponoć za nzwzględnienie -fego żądania
niemiecka delegacia obiecuje j- ł ułatwie­
nia kredytowe. Jeśli tak-St oby to w

dosłownern znaczeniu sprzedaniem ziem za­
chodnich, oddaniem na łup germanizacji
Żądanie niemieckiej de?egaojj, wyjęte byc
musi z pod dyskusii.

We Lwowie jedna sensacja gon§ dragi.
Po zamachu na prochownię... poruszający s§ę w trumnie nieboszczyk.-
Zagadkowe aresztowanie podejrzanej pary w kościele 00, Bernardynów.

Lwów niemal codzień przeżywa wiel­
kie senzacje. Po wykryciu zamachu na

prochownię, o czem donosiliśmy oneg­
daj. powstała wi,elka awantura z powodu
przybyłego z Warszawy do Lwowa u-

rz?dnika Więcko, który umarł nagle na

udar, sercow’y, a złożony na katafalku w

kościele Bernardynów, miał tuż przed
pogrzebem, w’edług zeznania licznych
naocznych świadków, poruszać się w

trumnie.
Awantura z tego powodu na mieście

zrobiła się taka, że władze musiały za­
rządzić ekshumację zw’łok zmarłego, a

nowa ekspertyza lekarska wykazała, że

nieboszczyk umarł gruntownie na .kilka
nawet chorób.

W tymże kościele Bernardynów za­
szedł tej niedzieli znów wypadek, który
poruszył cale miasto, a które ,,Gaz. Por."
tak opisuje:

W niedzielę po południu, do kościoła
OO. Bernardynów, w czas!e nieszporów,
w’kroczyło kilku posterunkowych pod
przewodnictwem komisarza policji i oto­
czyło jedną z ławek. Wśród silnego za­
interesowania modlącej się publiczności,
zbliżył się wywiadowca policji do dw’oj­
ga siedzących w ławce, wykwintnie o-

dzianych osób, starszego już pana oraz

pani, oświadczając im, że są aresztowa­
ni, poczem wezwał do udania się w asy­
stencji do komisarjatu.

Aresztowani, nie oponując, prosili o

pozwolenie wysłuchania do końca kaza­
nia. na co policja się zgodziła.

Po skończonem kazaniu areszto-waną
parę wyprowadzono z kościoła, odwożąc
czekającą dorożką.

W kościele pozostał jeden posterun­
kowy i wywiadowca, Obaj w niesłycha­
nie skrupulatny sposób klęcząc, a potem
kładąc się na podłogę, przeszukali szcze­
gółowo całą ławkę wewmątrz i dookoła,
zaglądając nawet pod deski podjum.

Operacja ta trw’ała dość długo. Czy
policjanci znaleźli cośkolwiek, pozos!aje
tajemnicą. Z minami bardzo tajenrn.1-
czemi przeszli przez stłoczoną dookoła
ławki publiczność i wyszli z kościoła.

Fakt aresztowania w kościele wśród
tak niezwykłych okoliczności dwojga
starszych osób, wywołał wśród licznych
modlących się wielkie zainteresowanie i

sensację.
Zagadką pozosta]ć, 3dm są areszto­

wani i za co.

gmachach szkolnych, w których warun­
ki zdrowotne są nadzwyczaj opłakane
z powodu dwu razowej w nich nauki

Jak to było w ezasie najazdu
bolszewickiego w roku 1829?

Mieliśmy wówczas lotnictwo szczu­
płe, zupełnie nie wystarczające na nasz

rozległy front wschodni. Wskutek te­
go nie wiedzieliśmy o tem, co zamie­
rzają bolszewicy, gdzie skupiają masy

swego wojska i w którem miejscu ude­
rzą. Widzimy więc, że lotnictw’o jest
potrzebne nie tylko do odparcia najazdu
powietrznego wroga ale też dla wyświe­
tlenia sytuacji po stronie nieprzyjaciel­
skiej, dla zdemaskowania jego zamia­
rów.

Obywatelu pamiętaj o tem, że Polska

tylko wdedy będzie mogła utrzymać swą

niepodległość, jeśli będzie mieć silne lo­
tnictwo. W razie przeci-wnym możemy

uledz i popaść znowu w nie-wolę^ Czy
jesteś już członkiem L, O. P. P.? Jeżeii
ci dragą przyszłość Ojczyzny, przysz­
łość Tweich najbliższych nie zwlekaj
ani dnia i zapisz się zaraz do Ł. O. P. P.I

Usiłowane morderstwo rabunko­
we w Tarnowie.

Tamtego tygodnia zdarzył się w Tar­
nowie fakt tak bezczelnego bandytyzmu,
Se opinia miasta została wstrząśnięta do
głębi. Mianowicie niejaki Rybacki Fran-
C’szek, czeladnik rymarski, lat 22. wpadł o

godzinie pół do dwunastei przed południem
do mieszkania jubilera Aleksandra Rubina
orzy ul. Pocztowej 2. Liczył na pewne,
?e nie zastan’e nikogo. Dostawszy się do
kuchni, rzucił się na służącą Baciównę, u-

derzył ją tasakiem kdka razy w głowę, o-

raz uciął jei palec. Bac?ówna wyrwała się
z rąk bandycie, wybiegła na ulicę i zaczę­
ła krzyczeć.

Tymczasem Rybacki wpadł do pokoju,
gdzie zasłał na otomanie leżącego syna
Rubina, ucznia gira nar’al nego. Bandyta
rzucił się na chłopca, który zaczął się bro­
nić rozpaczliwie, Krzyk służącej spłoszył
mordercę, który puściwszy poranionego
ciężko ok!opcą, wymknął się z mieszkania
i zaczął uciekać. Posterunkowy jbdnak do-
nędził go. Rybackiego odstawiono do a-

repztów sądowych. Ofiary zaś bandyty od­
wieziono do szpitala.

Rozbawieni strażacy niąchcą
ga§!S pożary.

W wfg!!je Popielca wieczorem wy­
buch? w włęłk’m m?vnie w Pyzdrach nad
Wartą w województwie ?ódzk!em pożar,
O pożarze zaalarmowano natychmiast
m’eiscowa straż pożarna, która w?aśnie
w komplecie zrra?dowa?a sie na urządzo­
nym przez siebie ba!n. Na wezwan!e

pośpieszenia z pomocą odpowiedz!eń roz­
bawieni strażacy: .,Niech sie pall" 1 nie
nr?erwali zabawy. Mie!scow! obywatele
zdo’all uratować około 500 wórków mą­
ki. młyn z powoda brakn rekwlzytóty
strażackich soloną? doszczętnie. Spaliło
s’ę również 2500 worków pszenicy. Wła­
ściciele m?yr.a postanowili zaskarżyć stra­
żaków do sadu o zwrot poniesionych strat,
Dodać należy, że młvn w Pyzdrach do­
starcza? prawie ca!y kontyngent mąki dó.
Łodzi.

kwturalny człowiek czyta ,,Przegląd
Światowy" najtańsze ilustrowane czasopismo
w Polsce. Prenumerata kwarta na 2 zł, półroczna
4 z}, roczna (z premiami książkowenat) 8 złotych.
Wszelkie korespondencje i prenumeraty przesyłać

. cd adres : Skrzynka poczt. 135 Warszawa. (4664
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Kiedy hsiężyc nnibra.
(Ciąg dalszy)

Z kryształowego rozpylacza w i a E-
len trysnął deszcz wody na wazon i roz­
kwitającą roślinę...

— Pij, pij ty cudne, słodkie stworze­
nie.

Wówczas kwiat Azar zatrząsł się ca­
łym jakimś niesamowitym, nerwowym
dreszczem i jakby westchnienie ulgi i

rozkoszy wydobyło się z jego wnętrza.
Jak za dotknięciem ręki cudotwórcy roz­
kwitł, rozpromienił się, rozszalał eksta­
tyczną pieśnią barw, rozdygotał wszerz
i" wzdłuż tremolłandem dźwięcznych,
chromatycznie wzbierających szmerów,
cieniutkie włosienie, rozciągane, jak
struna w płucach kwiatu, zagrały prze­
dziwnym pasażem ćwierć, pół i całych
tonów od najgłębszych, o niskiem
brzmieniu dźwięków, przechodząc zwol­
na do jasnego, pieściwego wiolinu. Drob­
ne żyłki na liściach i płatkach zapulso-
wały sokiem krwi roślinnej w takt ude­
rzeń zielonego serduszka u nasady ko­
rony kwiatu. Fala za falą płynęły mięk­
ka i zawrotnie coraz słodsze, coraz draż­
liwsze, coraz bardziej niespodziane zapa­
chy. Cała gama tych przesubtelnych,
przejrzystych oparów wonnych zaśpie­
wała w nozdrzach Elen, budząc w je" my­
ślach i całym systemie nerwowym, per­
wersyjne drgnienia nieokreślonych dre­
szczów, olśnień i radosnych zdziwień.

Narkotyk kwiatu Azar odurzał ją i

powlekał jej źrenice mgłą kołyszącego
rozmarzenia.

Król roślin w podnieceniu miłosnem

wydechał z siebie cały wonny czar swo­
jej jaźni, całą tęczę barw kuszących i

rozpląsanych roztaczał jak płaszcz kró­
lewski i grał najwyższym, "wytężonym
wiolinem upojnego zachwytu.

— Kocham ciebie — szemrał, poru­
szając leciutko ostrym, różowym języ­
kiem, pokrytym siateczką najwrażliw­
szych nerwów.

Elen uśmiechnęła się i nachyliła ku
koronie kw’iatu.

Cienki język wysunął się łakomie i

przebiegł po wargach Elen straszliwie
niesamowitą pieszczotą, od której od­
dech jej zatrzymał się, serce bić przesta­
ło, a dreszcz osunął się, jak wąż po lja-
nie wzdłuż jej pacierzowego stosu.

Poczuła, że słabnie. Nozdrza jej upa­
jał ciężki, duszny, oszałamiający zapach.

, wywołujący w mózgu i calem ciele dziw­
ną, boleśnie rozkoszną omdlałość. Świat
zawirował jej przed oczyma...

— Azar, nie... Nie trzeba...
Oderwała usta od kwiatu.
— Co ja czynię - jękła — Nabu, nię

gniewaj się, w’róć do mnie.
Kwiat Azar zrozumiał bieg jej myśli.
Na dnie kw’iatu odchyliła się mała,

żółta powieka, a z pomiędzy rzęs jej sku­
pionym, przemądrym blaskiem rozbłysło
jego czarujące, błękitne, jedno jedyne...
oko

Wpatrzył się w nią uważnie.
Elen przeraziła się. Azar nigdy je­

szcze nie otwierał przed nią całkiem oka,
ale wiedziała z ksiąg o roślinach, że oko
kwiatu Azar posiada dziwną, przemożną
moc... hypnozy.

Zamknęła oczy i poczęła się cofać
wolno w tył, krok za krokiem, aż dłonie

jej wyciągnięte dotknęły szklanej szyby.
Wtedy otwarła oczy i dyszała ciężko.

— Nie, Nabu -- wyszeptała. — Nie,
najdroższy! Mojego kwiatu Azar cało­
wać już nie będę...

Wokół niej iskrzyła, jarzyła się, sza­
lała orgją barw wspaniała oranżerja. De­
likatne, wybuj. rośliny międzyzwrotni-
kowe, których wegetacja tam już dawno
zamarła, tutaj przeniesiona do szklanych
komnat w domach ludu Asaras, ogrze­
wana sztucznem ciepłem, pod promie­
niami sztucznych, płomiennych słońc w

kopułach cieplarń, żyła dalej swoim
przerafinowanym, skomplikow’anym kul­
turą niezliczonych wieków’ bytem.

Umiejętne ręce ogrodniczek (bo męż-
czyn nie znosiły te wrażliwe, kapryśne
rośliny), ich troskliwa i miłująca opieka
stwarzała cuda w tem królestw’ie rozdy­
gotanych, syczących nerwów roślinnych.

Elen wiedziała, że kwiat Azar, mądry
i dumny król roślin, jest zmysłowy i dy­
sze pożądaniem kobiet. Wiedziała, że
wiele dziewcząt z możnych rodów Asa­
ras z kwiatem Azar potajemnie zażyw’a
pieszczoty. Przelękła się. Nigdy jeszcze,
dotykając kwiatu, nie odczuła tej szalo­
nej, gorącej atmosfery miłosnej, która
oszołomiła ją teraz tak zawrotnie i omal
nie oddała w moc tej obcej, rozpalonej
inteligencji.

Elen spojrzała dokoła.
Oto kwiat Lir-Sang o tarczy wypu­

kłej, pokrytej mnóstwem zaostrzonych
na końcu, jak igiełki pręcików. Cudow­
ny, mieniący się pięciobarwą ogon włó­
kien, zwisał aż ku ziemi z wazonu.

Oto Armut-Biskr, mały, ruchliw-y kłę­
bek, mrugający mnóstwem oczek, biega­
jących wciąż, jak żywe srebro.

Oto Imu-Klong-As, dziwak i złośnik

wrażliwy na bliskość mężczyzn tak sza­
lenie, że w obecności ich trząsł się, żółk-
niał z pasji j skomlał-

A każdy o innym zapachu, każdy in­
nymi odcieniami farb się pysznił, każdy,
miał inne upodobania, wstręty i kapry­
sy. Oko upajało się tą różnorodnością
kalejdoskopowych obrazów.

- Aaa! — jęknął przeraźliwie w głę­
bi cieplarni kwiat Azar. Był to krzyk
tak straszny, przejmujący i zgrzytliwy,
że Elen zbladła ze zgrozy...

Pobiegła ku niemu.
To roślina Titlikut, wściekły, złośli­

wy drapieżca świata roślinnego, rozdraż­
niona zapachem Azar, w-ypełzła z siatki,
w której trzymano ją, jak w klatce i owi­
nęła jego łodygę siedmiorgiem macek.

Kwiat Azar skomlał i przeginał się w

męczarni, trzepiąc płatkami i liśćmi, a

z w-nętrza jego kwilił wciąż ten przykry,
żałosny, jakby miauczący lament. Elen

odrywać poczęła z wysiłkiem tw’arde,
sprężone macki kwiatu Titlukut od tor­
turowanego króla, nie zw’ażając na jado­
wite ukłucia białych żądeł. Ale Titlikut

syczał zjadliwie wczepiony mocno w skó­
rę łodygi Azar i wysysał z niej zieloną
krew’ roślinną łapczywie i bez przerwy.

— Na pomoc! — zawołała Elen. — Na

pomoc!
Na krzyk jej, niski, szczupły mężczy­

zna wpadł do cieplarni.
— Co się stało, słodka Elen? — zapy­

tał, a widząc walkę jej ze złym kw’iatem,
pośpieszył jej z pomocą. Począł kłuć wą­
ską iglicą sztyletu sztywne macki, które
w-net opadły i rozluźniły się, uwalniając
kwiat Azar z zabójczych uścisków. Titli­
kut uciekł zpowrotem do swej klatki.

Elen klasnęła w dłoń, Zjawiła się
mała ogrodniczka.

— Arami, napraw tę siatkę. Titlikut

wydo§tćti się z niej przed chwilą...

(Ciąg dalszy nastąpi,)
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pałac w Fatmterowie

spłwął doszczętnie^
W związku z nam wczorajszą nota,tką’,

donoszą nam telefonicznie z Wyrzyska, że

w noey z 38 lutego aa 1 maroa br. wspa-
niały pałac w Pahntąrowie, własność p.
Ramma spłonął doszczętnie. Przy pożarze
pracowało 8 sikawek przybyłych z sąsiednich
ipietsoowąśoi, które walczyły wytrwałe z

żywiołem od gods. 2 .80 w aocy do południa
w niedzielę. Pomimo energicznej ąkoji
ratowniczej, pożar zniszczył c-ały paiaa i

mieg(łeząeo w BiHł drogocenne meble

i sprzęty domowe, Właściciel wraz z toną
gratowali swe żyęte, jedynie dzięki zimnej
raz wadze, która ?zczogótoie była tutaj po?
frwebnft. Straty materjalne są olbrzymio
Wartość pałacu szacują na 50 tysięcy asłoiyaU.

Przyczyną tego nieszczęścia byta nie­
ostrożność ’słu’żącej. Podczas palenia w piecu,
wrzuciła ona popiół zarzący się dó Wiadra
Z węgłem i wstawiła go dó komórki, skąd
przy pomocy tam znajdującego się łatwo

palnego matepjała ogień z BaŚHwyeaajnę
saybfcofei% prac niósł się do Sąsiednich ubi­
kacji, a w końcu na dach,

Z hrowrwławta.
Bfcnt sm tamte ntatoai ońesznf W

niedzielę w południe posprzeczało się
dwóch braci, zatrudnionych w hsowr.
hucie szklanej. Doszło w końcu do te­
go, ze jeden s nieb w swoi zapatezywo-
ści rzucił się na swego brata, kalecząc
go niemiłosiernie nożem w głowę. Po-
ważnie pokaleczonego zaprowadzono
do pobliskiego lekarza, drugim zań za­
jęła -się policjo.

Z zajścia tego wywnioskować mo­
żna, że młodzież nasza coraz więcej too-
ralńie upada, tracąc przytem podstawę
życia — wiarę, której brak w następst­
wie wydaje takie kwiatki nienawiści.

-- Fołaey, poptorajeia firmy chsze-
jgeljaibbiel Dwie- poważną lircay ąto- .

Jarskie, prezentujące swe wyroby w o-

kazalych oknach wystawowych, za­
ciemniają je, poprostu powiedziawszy,
wystawioaemi w nich obrazami Świę­
tych Pańskłeh z firmy niemieckiej. Nie
bardzo to licuje z przekonaniem dobre­
go Polaka: ,,żądać poparcia od swoich,
zaś samemu zanosić grosz obcym!"
,Czyż nie mamy tyle zrozumienia, że
tylko własna moc zdoła nas ocalić, a

obca zgubić! Czas wreszcie zaprzestać
z tą niczem nieuzasadnioną lojalnością,
zgubną życzliwością wobec obcych nąm
językiem i wiarą ^mniejszości". Jeżeli
handełki tego rodzaju nie ustana, to

wymienimy nazwiska tych dwóch firm.

- W przyszłą nisdeieię, t. j. 7 mareą
odbędzie się tu za staraniem Soda! icii
męskiej wiec przeciwko syajsznie sze­
rzącej się niemoralności i pornografji
w’ Fołsee i w mieśęie nasaena. Przema­
wia/ będą posłowie, którym taż dorę­
czone będą stosowne reeo!uejo, ektero-
wane do Sejmu. Inicjatywę a uznaniom
powitać należy, życząc, by i inne miasta
poszły jej śladem.

— Zderzenie tramwaju z autem am­
bulansowej tut. kasy chorych. Na
krzyżówce ulic Król. Jadwigi i TonpL
skięj zderzył się tramwaj z autem kasy
chorych, przerywając na dłuższy czas

komunikację. Dzięki przezorności kie­
rownika tramwaju uniknięto poza Iek-
kięm uszkodzeniem auta, większego
nieszczęścia.

BSątwy-Szynjbor?e. Bandyckie me­
tody. Dwóch wyrostków, udających
się w tych dniach e godz. 12 w nocy na

,,połów" ryb do Nełeei, rzuciło przez
s-zyby do mieszkania właściciela domu
p. Ter. dwa większe kamienie. Zamach,
któryby w skutkach mógł być u-

śmierceniem we śnie przerażonych, chy
bił celu. Sprawcami tego zamachu na

życie spokojnych łudzi są dwaj o zemstę
osobistą podejrzani osobnicy, którymi
się zajmie prokuratoria.

Pakość. W poniedziałek, dąia 23.
2. g§ r, odbyła się zabawa członków tU.

O, P. P. w Pakości w salce cukrowni.

Wyświetleniem przoaroW i stosowne-
mi objaśnieniami zajęli się członkowie
Woj, Koła L. O . P. P. Na cele naszego
lotnictwa zebrano na czysto ł 085,04 zł,
które przekazano Wojew. Kólu U- O.
P. P.

Specjalne podziękowanie nałoży Hę
obywatelstwu Pakości, które swą bez­
przykładną ofiarnością, jak na stosun­
ki małomiejskie, umiało spełnić- swe

zadanie z chlubą.

Toruń, ,,J’ak §iÓ.hąWd, to si’ę ba­
wić — Mportki" sprzedać, frak zasta­
wić." W myśl tej ń’ęa(nej rady postą­
pił niejakiś p. R . ż Inowrocławia - od­
wiedziwszy też sobie raz większe mia­
sto Toruń. Jako 21-letni młodzieniec
zapragnął skosztować ,,rozkoszy nowo­
czesnych", udawszy się z miłem gronem
,,aniołków" do pierws!SGrzędnyeh ka­
wiarń, hulając z nimi aż do rapa, aż

prawie na parę minut przed odjazdem!
Zdziwił się jednakową? ów badacz

rozkoszy, gdy spostrzegł się opuszczo­
nym, sam na sam, na starym rynku w

rynsztoku bez laski, krawatki, kapelu­
sza, no i pieniędzy. Lecz mimo to ,,a­
niołki" zastosowały do niego jeszcze od­
robinę litośc.i i sprawiedliwości: wyku­
piły mu bowiem bilet do Inowrocławia,
który ,,biedak" znalazł w kieszonce u

kamizelki, no i uradowany zdążył je­
szcze wyjechać ,choć całkiem ogolony,
z biletem jako deską ratunku. Piękna
młodzież, ani Słowa!

Ratujmy nasze dzieci!
’

Gdy ojciec niema pracy, dziecko marnieje. - A te- dzieci zadecydować
mają o przyszłości Ojczyzny. — Kto żyw niech spieszy z pomocni

Otrzymujemy poniższą odezwę:
Do najtragiczniejszych objawów naszego

życia ekonomicznego zaliczyć należy bez­
robocie. Setki ojców i żywicieli rodzin si­
łą faktu zostają wyrzucani poza nawias

wolnyoh obywateli, będąc brutalnie pozba­
wieni prawa dysponowania jedyną ich wła­
snością, tj. pracą rąk własnych.

Pozbawieni prawa zarobkowania, patrzeć
muszą z goryczą i rozpaczą na swe dzieci
Boć skutki bezrobocia najstraszliwisj odbi­
jają się na tych nieszczęśliwych istotach,
które nigdzie i nikomu poskarżyć się nie

mogą. Los tych dzieci wzruszy każdego,
kto nie pozbawiony jest uezyćta i sumienia
Maleństwa blade, nierozwinięte, nagie i

skrufuliczńe, wyciągają błagalne rączki do

ojca i matki, wołając chłeba!
A z dzieci tych ma wyjść przyszłe po­

kolenie Obywateli,

Dzieci te, to przyszłość nar-odu.!
Obywatele! Nie dopuśćmy, aby ta po­

kolenie zmarło i skarłowaciało! Matujmy
dzieci cd głodu i chorób! Nieśmy im łyż.­
kę strawy, ciepłe odzienie i obuwie!

Magistrat proszony o inicjatywę, zwraca

się na tej drodze do wszystkich obywate­
li, aby sechcich współacaai siłami nieść
ratunek i pomoc. Wszystkie dary na ten

cel tak w gotówce jak i w odzieży prosi­
my przesłać do Urzędu Opieki Społecznej
przy ut Bernardyńskiej nr. 1 .

Za Magistrat:
(—) Dr. S!iwiński, prezydent miasta,

(—) Sentkowski, (—) Muchowski,
radca miejski. radca miejski.

Za bezrobotnych:
(—) Gołąbek, (--) Dzierzgowaki, } Roszak.

TEZEMBS2N0 (koresp. własnej. RtfOZiW,
rozhulany ksl.-Aę KamawaJa Batwłał nareszcie

usto,p!ć miejsca. saus-romu Popielcowi. A czas

po tomu Jwu byt najwi^ksoy. Bo cboctaź to

WSiystJfi}a tuby bieda ęiętko dofcuc?a. to jed­
nak każdego stało Pa zabąwy, których w czasie
karnawalu było aż czasem po dwie na dci od,
I niejeden, który się wreszcie otrząsł i czaru

rozmaitych ,shhnitny, faWi tana’, mika w mi­
nionym okrasie zabaw, które zwykłe rujnwją
kieszenie i takich momentów, która dawały po,
żylak, podnosiły ducha, a nie aj)rowadsały
rai wstecznych bankructw kieszeni,

Taką chwilą, która pozostawi?a u wszyst­
kich mtłCi ołezatarte wrażenie, był czas spędzo
ny ną koncercie 59 pp. z Inowrocławia. Kon­
cert ten odbył się sa śtorańiató Tow. Czytelni
I,ndowych pa sali p. Schneider’a i wyparli zna--

kotniete, jak to }et zresztą ząznaesyl w Wńysl
z ostótnich numerów p. ,,Nię-Bop,

Pow-yższej Imprezie, żadną miarą nie natą.
paja pawrtóraie wystawienia AJ Fro

tiry praaa oiłod-zict Gijsłnasjeteego Kółka Połp-
ittetycsne^o, ,,Zemstę" dano, ppraz wtóry, PA
ogplnę życ?enię miejscowego i okolicznego,
obywatelstwa pr?y szczę!nie zapełnionej salŁ

Pow’tórka wypadła doskonałe i z’ całą pfewno-
ścią można twierdzić, że ftdwet !epihj, aniżeli

premjera.
Byłoby pożądanesm, byśmy w Trzemesznie

mieli ćzęścięj tafcie przedstawienie, stające ną

Stosunkowo dość -wysokim poziomie artystycz­
nym. Tego rodzaju przedstaw.’ienia, dawałyby
godziwą rozrywkę i przyczyniałyby Się do pod-
nlesiefita stanu itmystowepr.

Koncertował również w Traenwmste eesąćf
muzyczny S9 p. piech. z CntoMką pod batutą
kapelmistrza p. kapt, ŚWM?efetógo. W sklsA

programu wcbod^ły utwoey rauz]ŁCZ. Chowta.

Vecd’’ego, Usst’a, Ęąłfe’a i innych wyb,itęyąh.
myzyków. N’ie dopisało jędnąk obywatelstwę
na tem koncercie i sala p. Przewoźnego Świe­
ciła pustkami. A szkoda, bo ’wykoAanie po­

szczególnych punktów programu wypsdlo do^ż

dobrze, aie w każdym razie palma, ptorwszeńato
wa. należy się beasprzeeswis osfetostrse hto’wsoę.
ławskiego pu!ka.

Wielkie aa,!wt’eyeewwasfcj’e wsfeudsdł ZBjjewie-
dziany na niedzielę g bm. koncert powszechnie
znanego i w kwiacie musycznym wysoko co-

nhońegn pfantoty p. pręt Łttkaaiewieza. Whłc

domo, że p, prof Łukaaiewicz należy do nB jwwą-
kosnitozyeh odtwórców kompozycji Cbopinę.

Kopeertant poówdięea zAę wytąpanto twórczości
ChapiMowskicj, z okazji 75-tocto teierc? wieb

kiego mistrza tonów. Koncert, ujząd?ą ’I’ow,
Czytęlni hu4o’wych a. p, dyr, Lusiewiczową, nie.
strydzopą działaczką na polu oświatowym na

czele.
Roegtos sławy Chopina i mę p prof. fcwr

kąsiftwifcza, będą powodom, dlą którego ąóWt
gimnazjum za,pełni się w ntedsieię gośćpai iJ
miasta, i okolicy.

Bsf.
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Listy z Pomorza.
Kwestja śydńwska na Pomezzfe. - Ka

Strzgstródźe. - Obrazki z b. Kongresów-
kt - Solidarność żydowska. — Oporni
podatnicy. - Jak wałczy m ziem sąsie­

dnia dzielnica.

(Od ,własnego korespondenta^
Dobrzyń nad Drwęcą, S marca.

Społeczeństwo pomorskie, zwłaszcza
młodsze pokolenie, mało albo zupełnie
nie zna warunków bytowania wśród ju-
dej skiego morza, wśród tego ,,paradisus
judeorum! (raju żydowskiego). Była
ongiś chwila, i te nie zbyt odległa, gdy
nieomal każde miasteczko pomorskie
było tak zażydzone, że upodobniało^ się
do Nalewek. Wszelako energja, zmysł
solidarności narodowej, jaki charakte-
rysował społeczeństwo polskie pod za­
borem pruskim ubiegłych dziesiątek
łat — ten trzeźwy i realnie ujmują,cy
zagadnienia życiowe zmysł zdziałał w

krótkim stosunkowo czasie, że nasze po
morskie wsie i miasteczka były wzo­
rem jednolitości, spoistości plemiennej
mieszkańców. Były ha Pomorzu mia­
steczka, w których nieomal wszystkie
domy w rynku należały do właścicieli
żydów; były miasteczka, w ^tórych ży­
dzi z Niemcami tworzyli przygniatają­
cą większość. Dziś cudownie się wszy­
stko odmieniło: znikł prawie ślad po
dawnych żydach, wyblakł pokost nie­
mieckiej kultury. Pomorze i Wielko­
polska maja miasteczka, gdzie ani jed­
nego nie znajdziesz żyda, co dla innych
naszych dzielnic wyglgda iakby curio­
sum.

Nie słowa pustej ehełpłiWośći powo­
dują nami przy pisaniu tego listu, jeno
nauka dla ludności tych terenów ziemi
polskie}, na których żydzi wszechwład­
nie się usadowili; kierujemy się rów­
nież i ucżućiatfti, niepokoju, Ze względu
ha naszą dzielnicę, bowiem ten żyd na­
pływowy, z którym walczymy, jest sto­
kroć niebezpieczniejszy od żyda niemie­
ckiego, który wyrósł w innych warun­
kach kulturalnych.

Gwoli tej przestrodze i ku pouczeniu
kreślę kilka obrazków, typowych dla
solidarności plemiennej żydów. Obra­
zki te wyrwałem z Dobrzynia nad
Drwęcą, a więc z bliskiego sąsiedztwa
naszego, bo z b. Kongresówki.

Dobrzyń jest miasteczkiem, jakich
w b. Kongresówce wiele. Położony od
Golubia w promieniu najwyżej ćwierć
kilometrowym a oddzielony tylko wą­
skim pasmem rzeki Drw’ęcy, jakiż ze­
wnętrznie odmienny przedstawia wi­
dok, niż ładnie, równo zabudowane
miasteczko pomorskie. Wszechwład­
nie w omawianym wyżej miasteczku
panują żydzi. Jest ich znaczna więk­
szość. Tworzą zwartą masę a więc i
siłę. Wewnątrz u nich, jak i w każdem
innem społeczeństwie rysują się różni­
ce, są spory i kłótnie na tle politycz-
nem, wyznaniowem, lecz gdy idzie o

walkę ze społeczeństwem polskiem.
braterska wśród nich powstaje jedność.

Niejedno dziecko pomorskie nie wi­
działo może rabina żydowskiego, takie­
go z pejsami, w chałacie, całego w plu­
szach i w długiem sobelowem futrze.
Niejeden z nas przechodząc brudnemi
ulicami Nalewek, tego ghetta żydow­
skiego, splunął z odrazą na niechluj­
stwo tej rasy. Otóż dziś stoi cała Pol­

ska zachodnia przed tą ewentualnością,
że za tym cywilizowanym niby żydem,
wtargnie obskurantyzmem przesiąknię­
ty rabin, a za nim cała fałanga jego
współwyznawców. Hasło ,,czuj duch"
może nigdy więcej nie jest na czasie,
jak w tej chwili, gdy obserwujemy nie­
omal codzienne ataki żydowskie na Po­
znań, Bydgoszcz, Toruń i inne Miasta i
miasteczka Wielkopolski i Pomorza. A
przyznać trzeba, że żydzi w każdem
swem poczynaniu są wytrwali, zawzię­
ci i konsekwentni. Nie zrażają się prze­
szkodami, lecz prą naprzód, byle dalej.

Jak jest żydowstwo solidarne, jak
umie wyzyskać celowo swe siły ku wal­
ce z gojami, niech posłuży jako dowód
obrazek przedwyborczy do Rady Miej­
skiej w Dobrzyniu. Polacy, jak zwyk­
łe, dzielą się na partje, koterie i przy
wyborach do Rady Miejskiej dzielili ęię
na różne kategorje, zapominając o tem,
że w obliczu żydowskiego niebezpie­
czeństwa, wszyscy są obywatelami ka-
tegorji polskiej. Żydzi inaczej, poszli
zwartą ławą i dziś mają tyluż radnych
co i Polacy. Znana jest również nasza

abstynencja polityczna, społeczne leni­
st’w’o. Wśród żydów tego ttie znajdziesz;
oni do urny wyborczej umieli Zaprowa­
dzić nawet paralityków, stare żydówki,
które w trzęsących się Od starości dło­
niach, same nie wiedząc o powadze do­
konywanego aktu, trzymały i oddawały
kartki pod ogólną komendą. Jak jąst
u nas?

A oto drugi obrazek. Żydzi, jak ’wia­
domo, są lichymi płatnikami wszelkich
podatków i jak mogą, ociągają się z

wpłatą, byle nie dać pieniędzy na skarb
znienawidzonej Polski. Przeciągają
sprawę do ostatniej chwili, dopuszcza­

jąc aż do egzekucji. W krytycznym mo­
mencie dla licytowanego zawsze Się
znajdą pieniądze albo własne ukrytą,
albo też zebrane wśród współwyznaw­
ców. U żydów niema tego rysu iijera-
nego co u nas, że gdy Polak stoi nad
przepaścią, to drugi Polak go kopnie,
gdy u żydów, jeśli żyd się topi, to drugi,
wprawdzie nie rzuca się do wody, ce­
lem ratunku, boć z natury jest tchórz­
liwy, ale zato poda deskę ratunku.

ż tym silnie zorganizowanym ele­
mentem, z tym czynnikiem tak rasdwo
skrzepłym, Społeczeństwo Dobrzyńskie
walczy jak umie i może. Trzeba przy­
znać, walkę prowadzi nieraz z dobrym
skutkiem. Jest tu tow. ,,Rozwój", gdzie
godność prezesa piastuje znany i po­
wszechnie ceniony obywatel Dobrzynia,
p, Z. Weinert; urząd skarbnika piastu­
je p. Małucki — sekretarza p. Nowako­
wski. Na uznanie zasługuje inspektor
Pomianowski, którego sprężysta akcja
w ściąganiu podatków — od tak opor­
nego elementu płatniczego, jakim są
żydzi — wydaje dobre owoce, bowiem
powiat rypiński pod względem egzeku­
cji podatkowej najlepiej jest zapisany
wśród innych urzędów skarbowych b.
Kongresówki. P. Weinert, obywatel tu­
tejszy, zdołał wykupić z rąk żydowskich
placówkę handlu polskiego, co na sto­
sunki tutejsze jest rzeczą zgoła podzi­
wu godną, pozatem buduje nowy pięk­
ny dom, ozem nie tylko upiększy mia­
sto, ale przyczyni się także do utrwale­
nia ti| polskości. Szczęść mu Boże, jak
i wszystkim innym, którzy nie poddają
się w niewolę żydowską i walczą z tym,
co jest zmorą naszych czasów, prześla­
dującą nas nieomal do kolebki powsta­
nia państwa polskiego, (-ski)



Wr. M.
Pggmsnrg BWSOSKI, piątek, s. a. iw SfĄ 5.

Wiec: protostaci?lw-
Ahy dąć wyraz eplnji społeczeństwa

w sprawie projektu mstewega dot
czącego ud?ieieniu obywateł^tTg, 500 Ót.
żydom, Z,wiązek Samoobrony Społecz^
nej ^Rowój11 urząd,jta w tał sprawią
wiec protestacyjny w ponWs^giek,
S marca w lokalu ,,OgnlsW^ pwy ni.

Jagiellońskie} 71, o godz. 6)4 wieea.

Referaty wygłosaą sra-prosceni pp.
posłowie z różnych stronnictw. Mamy
nadzieję, że społecz?eństwo w tak wa

żnej sprawie licznie się zgróihadżi.
Za zarząd wpjofódsM;

(-4 Bernard Ziwudriński, sekretarz,

) Dr. Sobocsyftski, prezes.
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Już aa ea}?m głębie ziemskim,,Nffceltutgi". Wszelkie eapS-

asa s,1",sas?i -:-s csss
-^imiirKw^ans.Z

Wwłąly n.wie;5.raaa w bronikawh’- fcłkjrftwfe, gtgtfg.
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KRONIKA

Bydgoszcz, czwartek dnia 5. marca 1925 r.

KAaamMArnt
D’!.C w crwartok Teofila.

Jutro w piątek Wiktora, Pelrcyty.
Wschód słońca o g’odzinie 6. 41.

Zachód słońca o godslne 5. 44 .

mon MWKB APTEK.
Od poniedziałku 2 bm. do póaledriaiku

Sto. mają dyżur nocny:

?) Apteką pod Aniołom, Gdańska Sft,
Ż) Apteka pod Łabędziem, Gdańska 5.

RHPHRTEFAR TEATRU HKEJSKHMS?I.
Dziś: KtóaroS rosyjski

Biblioteka ffls}sfea (Siary Rynek t) otwarta

codziennie z wyjątkiem niedcieł i świąt od

godziny 6---14 i ed 17-20. Pracownia naukowa
i Czytelnia pism codziennie od 16-1S i od

17-20. Wypożyczalnia rodzi eonie od 11-13.30,
popołudniu tylko w poniedziałki, środy ł sobo­
ty od 17-18 .45.

BiWJoteSts Bodowe fal Jaw Kasimierza 9).
Wypożyczalnia otwarta oodziennie, z wyjątkiem
niedziel i świąt od coda }Z-13 nadto we Wtor­
ki i soboty od .15 do 19, w czwartki od 17—19

Muzeom aSMskte przy Starym Rynku
femach dftwnej Sosy Oswswglnośel) otwarte co­
dziennie od 9-tej do 3-f.tej popołudniu.

--M------

Wystawa T-wa Obrcmy Przeciwgazowe!
Apel da gpe?eczeństwa.

W niedzielę, 8 marca, o godzinie 5-tej
popoł., w salach Resursy Kupieckiej
przy ul. Jagiellońskiej nastąpi uroczy
ste otwarcie wystawy urządzonej stara­
niem Towarzystwa Obrony Przeciwga-
owej.

Sprawę _ obrony ludności cywilnej
przed zabójczym działaniem gazów tru

jących u nas bardzo zaniedbano. Spo
ieczeństwo jeszcze nie zrozumiało, że

tylko masowy wysiłek całego narodu
tnoże nas ocalić w razie wojny. Rząd
nie jest wstanie obronić miliony osób

prywatnych, o ile ludność zagrożony,ch
miast sama nie przyczyni się do tego.
Trzeba uświadomić ogół? że trzyma
własne życie w ręku i w razie napadu
lotników rzucających bomby gazowe,
trzeniem ludności cywilnej w maski o-

clironne i dokładnie oznajmione z ich
działaniem ocaleją. Uświadomieniem

społeczeństwa i ewentualnym zaopa­
trzeniu ludności cywilnej w maski o-

chrónne, zajęło się Towarzystwo Obro­
ny Przeciwgazowej.

Kto więc dba o dobro Ojczyzny, niech
Odwiedzi wystawę przeciwgazową i za­
pozna się z niebezpieczeństwem/ które
nam zagraża.

Wystawa potrwa do 1 kwietnia.
1 Zwiedzać ffioźna od 10 do 13 i od 15
do 21 godz.

Wieczorem od godz. 6-tej odhywai
gię będą na wystawie kecwerty woj
skowe, radio-koncerty i odczyty o obro
_nie przeciw’gazowej z przezroczami.

Jak Bydgoszcz uczci 75 rocznicę
śmierci Chopina?

. Po W^FWari^ Rpzwira i in., nąresa-
55C B.ydgoszcz Stenią w sąeregu miast
pok-kiehj JEtńrn, choć nieco spóźnione,
UĆZCiły ąędńie pateięĆ wielkiego muzykę
1 gęąialnego feftPjPQżytęĘ.a, Fryderyka
Chopina. Tłumy, które we Wieręk Jłhgc
marca b, r. pę,pełnią ęąlę Teatru Mięi-
skiogn, będą dawodate głębokŁęgo kultu,
jaki żyie w ka?dm sercu pól§kiem dią
nieśmiertelnego Polaka. 75-j^ ręęmlcę
śmtercj Fryderyką Qippina ucapimy

Koncertem poświęcanym twórczości
zmarłego Mistrza. Program złożony z

najwpaniałsoych, pomnikowych, utwo­
rów z 12 Eiudami na czele, odtworzy zna­
komity piąnista, chopinistp, Zygmunt
Lisicki. ,,Słowo o ChopinU" wygłosi
świetny prelegent, głęboki znawcą twór­
czości wielkiego muzyka, dr. Witold
Bełza. Bilety sprzedaje kaga Tęaźru. Ce­
ny zniżona.

Porządek obiad
Walnego Zebrania Ch?seSe. Zfedn. 2aw.
( AIzCfltyIł L-łtrrlryn oiri mtr fljiiił fi ?łiob/lo Wm

wuwmo pr,
na sali Ogniska ul. Jagiellońska 71.

1. iteea o godss, 9 insaa św. w kcśaiełe

farnyra.
Ui 0 goda. }l awgajęnie wałnege zebra­

nia pmez preeęsa afer. K, Kałdowakia-

gft,
3. Wybór prezydjmn wnlnega sebrftnia.
4. Stmąrdaeałe obaenyeb.
5. Sprawozdania zaraądu okręgowego

a) prezesa dba Kałdewskiega,
b) sakr. e^r. dha Goiąbka,
e) skarbu, dba Muohowskiega,
d) komisji rewizyjnej.

6. Dyskusja nad sprawoedamami.
7. Ęefei’at p red. Budnika na temat:

,, Położenie gospodarcze Polski44.
8. Wnioski zarządu i wnioski bez uchwał
9. Wybór zarządu i poszozegółnyeh ko­

ra ssyj.
tO. Wolne głosy.
1J. Zamknięcie walnego zebrania,

Ze względu na obszerny program, prze­
widziana jest tylko krótka przerwa, upra­
sza Się zatem o punktualne przybycie,

Fil}e, posiadające sztandary, winny
wziąść udział w nabożeństwie z sztanda­
rami,

W zjeśdzie, biorą wfaiał członkowie sta-

rządów filijuyęh i delegaci w myśl obwiesz­
czenia wybrani.

Członkowie, chcący wziąśd udział w ze­
braniu winni się zgłosić poprzednio w Se-
kretarjacie uk Poznańska 4 U. po legity­
macje, które również w niedziele do godz. 10
będą tamże wydawane, póśuiej przy wej.­
ściu w lokalu.

Za Zarawd ekręgewy
Chrzęść. Zjednoczenia zawcA

(-J IC. Kałdoweki, ) A. Gołąbek,
prezes, sękr. okr.

WMWBMnMWł
- Wyświetlanie !ilmóvz naukowych. Dziś w

czwartek, dnia 5. ma,rca bież, roku o godzinie j
4 popoł- wyświetlany bodzie w Kratąlu obraz,
przedstawiający kopalnie siarki w Tezas. Obraz j
przedstawia schematyczny przekrój otworu świ­
drowego do wydobywania siarki z głębokich po­
kładów w stanie stopionym, widoki s natury,
terenów B:arkowych, wież wiertniczych, olbrzy­
mich zbiorników do krzepnięcia siarki, rozsa­
dzan;e gór zastygłej siarki i ładowania żura­
wiami do wagonów i na okręty. - Drugi obraz j
,,Zastosowanie ścteśnanego powietrza" przedsta­
wia schemat urządzenia 1 działania kompreso­
rów, obrazy z natury typów kompresorów, | za­
stosowanie ścieśnionego powietrza w najróżno­
rodniejszych gałęziach przemysłu 1 rzemiosła

Uprasza się Publiczność o punktualne przy­
bycie na godzinę 4-tą ze względu na długi czas

trwania obrazów i konieczność ukończenia ich

wyświetlania w ciągu 1K godziny. Cena wstę­
pu: na parter 30 groszy; na balkon 50 groszy.

— Kabaret pod latarnią morską w Jastarni.
Co do tej niezv/ykiej i wielce oryginalnej im­
prezy otrzymujemy następujące informacje.
Przedewszystkiem odbędzie się on w sobotę, w

Hotelu pod Orłem o gedz. 9. (a nie o ^11 jak
to pierwotnie donosiliśmy). W wieczorze tym
biorą udział najwybitniejsze jednostki Bydgo­

szczy ja!t: panie: Bobrowska, Baumanowa,
Gorzechowska, Klein-Mierzyńska, Karnicka, O-

górek-Pankowa, Opęcbowska; p-wie: Dziedzic-

ki, dyr. Karbowski, Łysak i wielu innych. Po-

zatem występuje balet p. Toeppe-Plesterer.
Dekorow-ania sali podjął się łaskawie nasz

mistrz sztuki plastycznej p .Czaplicki. Akom-

panjaihent raćzył przyjąć baron Vitinghef.
Wszystko zapowiada się świetnie. Wiole nie­

spod!zianek. Ceny niskie, wstęp bowiem ko­
sztuje tylko 3 zł.

2 uwagi na to, że czysty zysk przeznaczony
na fundusz kolon}i letnich bydgoskiej drużyny
harcerskiej na Helu, nie wątpimy, że cala

Bydgoszcz zaszczyci nas swą obecnością i tłu­
mn:e zjawi się na wieczorku. Ilość miejsc ogra­
niczona.

(O iie wiemy, to nawet ściśle ograniczona,
i dobrze byłoby zawczasu zaopatrzyć śię w

bilety!)

- Ujządzona steraniem Doraźnej Pomocy
Swiązkn Kresowego loterja, na zakup bielizny
dla niezamożnej ińtelrgeiicji, ?ostate rozegrana
W dniu 3. marca. Wygra,pa pierwsza pędła n-a

nr. 29 p, Barsranikawaa, ul. Adama Czartorys­
kiego S, druga, na nr. 37 p . Monoirtdawa, Pl. Pia­
stowski 6, Obią wygrane lalki aą dp sdebrąnia
w mieszkaniu sekretarki Ęwćązkn, p. W. Wę-
giońskiej, Aleje Mickiewicza 17.

- -Wieczór towarzyski n3okcłnu. Aby powię­
kszy’ć szczupły fundijsź przeznaczony na flwy-
czne wychowanie młodzieży ,,Sokół" Bydgoszcz
V. (Okola-Wilezak,) urząd aa. wieczór towarzy­
ski urozmaicony przedstawieniem teałralnem
aa, które złoży się obraz historyczny w 5. 1-
ktach p, k: ,Grom Mąęiejowlekr. Ze. wzglą­
du na ęel eam, organizatorzy spodz:iewają się
że w niedzielę, 8 hm. sala Kleinerta przy 4,
śluzie zapełni Stę po brzegi.

- Harcerskie drożyny żeńskie w celu uzy­
skania funduszów na kolenje letnie, urządzają
dnia 8. marca w sali Ogniska przy ul. Jagiel­
lońskiej loterję fantową.

Duża ilość ładnych i pożytecznych fantów
może zachęci społeczeństwo bydgoskie do wy­
dajnego poparcia.

— DrfS po ras estelnl demonstruje kino

Krtste! świetny obraz ,,Dziesięcioro przykazań
bożych". Kto jeszcze nie widział tego potężne­
go filmu, niech spieszy na dsisiejsze przedsta­
wienia.

- Kina BLfberty" działaj (cswartek) po raz

ostatni najwspanialszy z obrazów z Połą Nęgri
pod tyt. ,,Tancerka hiszpańska".

_ Brońmy ażęł Pod powyższym tytułem u-

kaaała się broszurka, omawiająca niebezpie­
czeństwo żydowskie. Jest ona do nabycia w

cenie 20 groszy w sekretariacie ^Rozwoju"
przy ul. Jagiellońskiej 71.

- Zebronte Xwtezkn Werkmlstrsów Polskich

odbyła się w poniedziałek, 2. bm. w lokalu p.

Szumińskiego przy ni. Łokietka 18. Prezes

Zwią,zku p. Gościeniecki referował obszernie

o mającym się odbyć w maju br. zjeMsię w

Poznaniu, przyczeaa poruszył konieczność u-

tworzenia za zgodą centrali okręgu pomepsikięgo
i powiatów nadnoteckich. Niemniej będzie wa

Żnem zadaniem zjazdu unormowanie spraw
zawodowych i organizacyjnych, tem więcej, iż

wśród werkmistrzów da.!e się odczuwać brak

zrozumienia sprawy i solidarności. Mówiono, że

winna nastąpić zmiana ustaw związkowych,
które niezupełnie odpowiadają obecnym wa­
runkom zawodowym. Nad referatem wywiązała
się ożywiona dyskusja. Równieć we wolnych
głosach debatowano obszernie, a jsrzedewszyst-
kiem w podniesionej sprawie ustalenia osobne,
komisji wert?unkowej, któraby miała za zada
nie ide}e Związku propagować, na terenie ca-

łego Pomorza, i okręgu nadnoteckiego.
Z przebiegu zebrania należy mleć nadzie­

ję, że ruchliwemu prezesowi p. Gośclnłeckićmu

uda się z czasem złamać obojętność, jaka pa­
nuje wśród werkmistrzów, i przyciągnąć wszy­
stkich do współpracy organizacyjnej.

- Wleczorntea uczenie szkoły wydziałowej
żeńskiej urządzona na cele bibljoteki szkolnej
we wtorek, w sali Resursy Kupieckiej miała
bardzo urozmaicony program. Kilkakrotne wy­
stępy chóru pod batutą p .Stroińskiej wypad!y
bardzo dobrze, na specjalną uwagę zasługuje
pieśń: ,,Posnęły już w ogrodzie" melodja ludo­
wa. Prolog wygłoszony przez najmłodszą ucze-

nicę, został hucznemj oklaskami nagrodzony.
Wspaniale wypad!y przejażdżka pajaca i

taniec ,,pas graciense". Widzow’ie byli przeko­
nani, że taniec w;.dionują tancerki zawodowe.

Drugi taniec ,,Dróleries" wypad! jeszcze lepiej,
tak, że nieustające oklaski zmusiły tancerki do

powtórnej reprodukcji.
W drugiej części programu popisywał się

Znowu chór. Deklamacja ,,Wiosna polska" —

Reymonta wykonana przez cały zespól uczenie,
wykazywała staranne wćwicźeńie się uczenie.

W końcu ,,Wesele kwiatów", obrazek scenicz­
ny w jednej odsłonie wypad! tak imponująco,
że widzowie byli nawskróś przejęci strojami,
które przedstawiały alejgorycznió wszelkie

kwiaty.
Nad calem weselem panował ,,grzyb" w

funkcji starosty weselnego.
Kierowniczkom szkoły, chóru oraz wszel­

kich atrakcji należy się gorące podziękowanie
za podjęte mozoły i teudy nad wyszkolen,iem

awyefc dSWde fe tek o^pęadalęgo i udatnego
występu publteznego.

Rodzice i opiekunowie hyH zdumieni, co

lok drtesi aaagą sdrta!ać pod odpowiedniem kie
rownlctwsm. Nasze bydgoskie czerwone cza

pepsfei pokazały, te pęeą aąnką poświęcają
się bas szkody dła naviki j innym peaęom kqi-
tortdnym, ą dp prac ępoh)cznyoh są IOTW
ohętaą, jak to o?tetote ’pykąsajt ,,Tydzień O-

brtmy Kresów Ząchodpięh" Wedy tą czerwona

czapeczki zą zezwoleniem swej przełożonej, a

kierowane przez p. inspektorową Rnbenauos; s

zebrały dość pokaźną snmę. Porządku aa sati

pilnowała p. Pabianowbka.

- Kwtrslją wiesenpe} yardwshy
szczęśliwie p. łan Janicki, właściciel w-lsMy
mód męskich, przy Wełnianym Rynku l?.
Widząc kryzys, kieszeniowy na całej ltoji" zro­
bił ęe swojemi materjałami ubrąmowemi- do

kładny rachunek sumienia i postawił sobie za

zasadę: matęa-jały dawąć klientom po cenie

fabrycznej, to zną,czy, nre na Utob nte Baeabiąć
a kontontować się tym tylko skromnym zarob­
kiem, jaki daje warsztat !p’awiacki, cayU wy­
konanie gąrńitnra-. Jest to bardzo chudy feYSDę?

ąle -r twierdęi p. Janicki - kpnsteUaęje, go-
spadaycze uą rązię nie pozwalają na lepszy,

— Ujęło wczoraj: 5 kobiet za wykroczenia o.

bycza}owe i 2 osobników podejrzanyc.h o fał

azowenia aaoinat

- Pożar wybuchł wczoraj w ;sdnem z- wiń

szkań domu przy ul, Warszawskiej 3- Strąj pa-

żarna ogień doóć rychło ugasiła.

- Prawosławne aabożeństwei W sobotę,
7. bm. o ods. 6 wieoz. w wojskowej cerkwi-bą-
raku za Oficerską Szkołą prty uh Gdańskiej od­
będzie się wieczorne nabożeństwo, a w niedziel

8 morea o godzinie 9 min. 3b nawo tamte, od­
będzie się msza św. śpiewa chór amatorski,

— Firma Szulc daje na raty:
Płaszcze męskie, damskie strojo,
I obuwie też na spłaty,
Garnitury — modna kroje.

O tom się przekonać snadnie

Mtoto każdy tom, na Długiej,
Każdy, ktoby ci’ągną? ładnie
Ubrać żonę, dzieci, sługi.

Tabela wygranych toterjr
państwowe}.

W piętnastym dniu ciągnienia V. klasy.
Zł. 50.000 Nr. 6740.
Zł. 500 Nr.: 11995, 26094, 46959,
47597.
Zł. 250 Nr.: 8083, 9936, 12617,
90911 34507

Zł. 200 Nr.: 3329, 8311, 8330,
11116, 12469, 13891, 14455, 15045,
16758, 18266, 18654, 18668, 23402,
24716, 26329, 33845, 34497, 35004,
37089, 43800, 44133, 49299.

ita marginesie.
W sprawie całowania ?ak

otrzymujemy od jednego r naszych Czy­
telnik:ów następujące uwagi:

Szanowna Redakcja przytacza w nrzd
51 ,,DziennikaK głos pewnego pułkowni­
ka, który w ,,Polsce Zbrojnej° porusza
kwestję, czy należy kobiety całować w

ręce, czy nie i oświadcza Sł^ za zachowa­
niem tego zwyczaju, ^wskazują,cego na

wysoka kulturę Polaka, okazującego
tym gestem Szacunek dla kobiety, ma-

trony, matki41, chociaż poza Polskę, zwy­
czaj ten niemal zupełnie nie istnieje.

Wprawdzie gest ucałowania rączki
kobiety posiada swój wdzięk, jednakże
kwestję tę należałoby rozważyć także ze

strony hygjeny. Czy całow:anie rączek
i wogółnośći tak rozpowszechnione u nak
a nieznane gdzieindziej ,,całowanie się
z dubeltówki11 ma rację bytu?

Zdarza się, iż tę samą rączkę kobiecą
całuje pokolei kilku mężczyzn, a między
nimi trafi się jeden z ustami zaślinione-
mi, z gruźlicą albo inną, łatwo przeno­
szą,cą się, chorobą. Czy w tym wypadku
każdy następny całujący oivą rącziię nie

będzie tego czynił jedynie z przymusem,
z uczuciem obrzydzenia, iż całuje rękę
oślinioną przez poprzednika, iż nabawi
się od poprz-ednika gruźlicy lub innej
choroby?

Niech nasi hygjeniści zabiorą głos w

tej sprawie i w’ypowiedzą swe zdanie w

kwestji: Utrzymać zw--yczaj całowania
rączek, czy pójść śladem Niemców, Ro­
sjan, Czechów, Anglików i-zwycza,ju tego
zaniechać?

Cześć kobiecie matronie i matce moż­
na objawić w inny sposób, niż przez o-

ślinianie jej ręki
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Ważne narady restauratorów.
Miłe i niemiłe wspomnienia ze Zjazdu w Warszawie.

JaK Już o tem wspominaliśmy, mieli

bydgoscy ,jszynkarze" onegdaj ważne

narady. Organizacja ich, obejmującą
oiemal wszystkich tutejszych właści­
cieli restaracyj, hoteli i kawiarń, wysła­
ła na Zjazd do Warszawy delegację w

osobach pp. Kocerki, Mateckiego i Fioł­
ki (osobno ji. Behrendt reprezentował
restauratorów dworcowych). Zjazd po­
przedziła konferencja prezesów w Po­
znaniu, na której Bydgoszcz zastąpiona
była przez p. Palejowskiego. W Pozna­
niu żalono się m. in. na niewłaściwe w

wielu miejscowościach postępowanie u-

rzędnlków akcyzy, którzy szynkarzy czę
sto szykanują i narażają na dotkliwe
kary.

O zjeździe warszawskim, który ęię
odbył w zeszłym tygodniu, obszernie
referował zasłużony na polu organiza­
cji zawodowej prezes okręgowy p. Ba­
warski z Nakla. Zjazd był najliczniej­
szym ze wszystkich dotychczasowych
zjazdów (około 500 delegatów ze wszy­
stkich krańców Polski się przecie zgro­
madziło) zaś pod względem technicz­
nym doskonale był przygotowany. De­
legaci z Wielkopolski, Pomorza i Śląs­
ka, niejednokrotnie podkreślający cha­
rakter chrześcijański swej organizacji,
których zasad na zjeździe ,gorąco broni­
li, występowali na zewnątrz zawsze z

umiarkowaniem 5 solidarnie, przez cd
za swą pracę zyskali ogólne uznanie,

Głównie radzono w Warszawie nad

rozporządzeniem Prezydenta Rzeczypo­
spolitej na którego zasadzie dotychcza­
sowym posiadaczom mogą w ciągu 2
lat być odebrano koncesjo na wyszynk
alkoholu, a nadane inwalidom, wdo­
wom i emerytom zasłużonym. Zebrani

energicznie wystąpili przeciwko temu

rozporządzeniu, a nawet byli tak dale­
ce rozdrażnieni, że demonstracyjnie wy­
szli na ulicę i udali się przed Sejm,
gdizo ’przypadkowo zetknęli się z

:tysiącznym tłumem Inwalidów, którzy
,urządzili ogromną kontrdemonstrację.

Prowadnik delegacji restauratorów,
p. Maksymowicz ze Lwowa, jednocześ­
nie marszałek Zjazdu, złożył na ręce
marszałka Sejmu następującą rezolu­
cję:

1)
’

Zjazd stwierdza, że rozporządze­
nie Pana Prezydenta Rzeczypospolitej
Polskiej z dnia 27 grudnia 1924 r., w

sprawie cofnięcia koncesji alkoholo­
wych restauratorom jest sprzecznem z

!Konstytucją.
2) Zjazd konstatuje, że przesuwanie

(,warsztatów pracy z rą,k jednej części
społeczeństwa w ręce pewnych grup i

jednostek mających prawo do zaopatrzę
nia ich przez Państwo, nie załatwi kwe­
stji, a tylko pogorszy istniejący stan

rzeczy.
3) Zjazd stoi na stanowisku, że zao­

patrzeniem inwalidów, emerytów i t. p.
gwinńo się za,jąć całe społeczeństw’o, a

Filie tylko pewna jego część, gdyż cały
naród korzysta z dobrodziejstw wyzwo­
lonej Ojczyzny, a więc i wydatek na za­

opatrzenie, winien znaleźć wyraz w bud
żecie Państwowem.

4) Zjazd uchwala, że dotąd nasz za­
w?ód nigdy nie uchylał się od ciężarów
na cele narodowe i humanitarne, tak i
nadał gotów Jest opodatkować się na

równi z calem społeczeństwem na rzecz

tych, którzy zasługują na wdzięczność
i opiekę całego naro-du.

Przeto Zjazd wzywa Sejm, Senat i
Rząd do zrew?idow?ania rozporządzenia
w celu zabezpieczenia stanu posiadania
dotychczasowym koncesjonarjuczom, a

to w imię nienaruszalnego prawa w?ła­
sności zagwarantowanego § 99 Konsty­
tucji Rzeczypospolitej Polskiej.

Najbardziej na zjeździe i w Sejmie
bronił restauratorów — rzecz znamien­
na — poseł Wiślicki (żyd), ale nas to

wcale nie dziwi, bo wiemy, że między
właścicielami koncesyj w? Małopolsce i
na Kresach jest przeszło 70 proc, żydów,
będących elementem bardzo niepewnym
jeżeli chodzi o urabianie opinji i t. d.

Delegaci naszej dzielnicy nie odma­
wiali zasadniczo inwalidom praw słu­
sznych do koncesji, a nawet chętnie ze

Związkiem Inw?alidów będą współpra­
cow?ali, uznając potrzebę oczyszczenia
zawodu z niepożądanych jednostek.
Zresztą rozporządzenie w?yraźnie powia
da, że Rząd w pewnych w?ypadkach mo­
że odstąpić od przysługującego mu pra­
wa odbierania koncesji._

Chodzący dotąd luzem restauratorzy
przestrzegający atoli przepisy obowią­
zujące, niech będą przekonani o tem, że

tylko przez spieszne przyłączenie się do

organizacji ochronią sw?ój z mozołem

zdobyty własny warsztat pracy przed
wywłaszczeniem. Niezorganizo wanych
nikt bronić nie będzie,_

A trzeba weidzieć, że odtąd we wszy­
stkich sprawach rząd przyrzekł komu­
nikować się z organizacją restaurato­
rów. Centrala Związku znajduje się w

Warszawie; Wielkopolska ma w Radzie

Głównej przedstawicieli następujących:
Bawarskiego z Nakla, Nowaka z Gnie­
zna, Penkallę, Kasprzaka i Sibilskiego
z Poznania, a oprócz tego w zarządzie
p. Antoniewicza z Poznania.

o; aw

Rzeczowemu omó-wieniu obrad Zja­
zdu restauratorów prasa warszawska

poświęciła dużo miejsca, zajmując na-

ogół stanowisko dla obu stron przychyl­
ne. Tylko brukowy ,,Kurjer Czerw?ony"
wysilił się na dowcipy zwymyślając
szynkarzom, że... ciężka artylerja w

dryńdach i samochodach udała się
przed sejm_ . Straż marszałkowska wy­
prosiła ich za drzwi...

Gdy inwalidów tłuściochy ujrzeli, za

częli uciekać...
Grube pierścienie brylantow?e na od­

tłuszczonych palcach nie zastąpią krwa

wych blizn inwalidów... i t. d.
Dla ścisłości nadmieniamy, że dele­

gaci z Wielkopolski i Pomorza od de­
monstracji ulicznych w Warszawie się
odsunęli.

Z ostatniej chwili.
Czuwajmy!

Do wiadomości o zamiarze Niemiec
naruszenia naszych granic — podanej na

czele dzisiejszego ,,Dziennika ł - otrzy­
mujemy z Warszawy informacje, po­
twierdzające, że tamtejsze koła uważają
grę ?ę za bardzo niebezpieczną, zw?łasz­
cza, że wiadomości o tem nadchodzą
rów?nocześnie z Londynu i z Berlina. Sta­
nowisko rządu francuskiego jest bardzo
niewyraźne.

Jednocześnie zw?raca uwagę na siebie
fakt, że w związku z propozycją niemiec­
ką — komunistyczna i lewicowa prasa
francuska rozpoczęła gwałtowne ataki
przeciwko Polsce.

starf w Warszawie.

Warszawa, 5. 3. (Tel. wł.) ,,Wyzwo­
lenie" zwołuje na dzień 15 i 16 marca

do Warszawy kongres delegatów z ca­
łej Polski. Na tensam dzień zw?ołuje i
Piast sw?ych zwolenników z w?ojewódz­
tw?a warszawskiego. Jedno i drugie
stronnictwo zamierza zorganizować po­
chody uliczne. Istnieie więc możliwość
poważnych starć. Pisma dzisiejsze
,,Kurjer Poranny" i ,,Kurjer Polski" wy
stępują ostro przeciwko projektow?i zwo

łania dw?uch kongresów na jeden dzień,
temwięcej, że Piastowcy zapowiadają
wyraźnie, że kongres piastowski będzie
demonstracją przeciwko rządowi.

Z ŻYCIA TOWARZYSTW.

5888) Baczność Inwalidz!i Plenarne zebranie

Związku Inwal’dów Wojennych Kolo Bydgoszcz
odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. o godz.
6. popi, w Ognisku. O liczny udział członków

Prosi Zarząd.
Anionłcbilklnb Wielkopolski. We czwartek,

dnia 5 bm. o godz 8% wiecz. odbędzie się w Ho­
telu pod Orłem miesięczne zebranie Klubu.

5533) Sokół Bydgoszcz UL Zebranie zarządu
w.piątek, C. bm. punktualnie o godz. S -tej u drh

H;nzego. Czołem! Wiceprezes.
5562) Klub sportowy nAsterja" Bydgoszcz.

Zebra,nie miesięczne odbędzie się dzi§, dnia 5.3 .

br. o godz. 6 wiecz. w lokalu zebrań prsy nl.

Zygmunta Augusta. Zbiórka przed kantyną ko­
lejową. Z powodu ważn,ych spraw kom n!et

członków pożądany. Zarząd.
Zebranie Ch. Z . Z. f?ili transportowców od­

będzie się w sobotę, 7, bm. o godz. 7 wiecz.
na sali w Ognisku ul. Jagielloń?ska 71. Na po­
rzą,dku dziennym bardzo ważne sprawv przeto
o liryny udział prosi Zarząd.

Zebranie Chrzęść, Z?edn. Zaw. ffl"i metalow­
ców odbędzie się w sobotę dn’a 7. bm. o godz
G% na sgli Ogniska ul. Jagiellońska 71.

Z por,?odu ważnych spraw o licz?”, udziel

prosi Zarząd.
5495) Stowarzyszenie Techników. W nią tek,

dnia 6. marce br. o godz. 8)4 wiecz. odwodzie się
w lokalu Klubu Polskiego nrzy ul. Cieszkow­
skiego 2, zwykle zebranie, Stowarzyszenia. Na

porządku obrad snraw Z’ew?u St.ate’ Delegac’i
Polskich Zrzeszeń Technicznych mającego sie

odbyć w dniach 4, 5. i 6 kwietnia br. w Ln-

b1iniev Obecność wszystkich członki- bard??o

pożądana. Zarząd.

5537) BacznoSć Zarządy Tow. Polskich jrt
Bielawkach. Zebranie konstytucyjne ,.Kean,itetu
Towarzystw” odbędzie się w sobotę, dala. 7.

bm. o gsdz. 8 wiecz. na sali p, Ferenca z na­
stępującym porządkiem obrad: l) Przyjęcie o-

staw, 2)’wybór Zarządu. Każde towarzystwo w

myśl uchwały pierwszego zebrania whwio być
zastąpione przez g!ór’?ny zarząd, lub trzech

delegatów.
Langner, sekr., Gr,ajnert, prezes.

5939) Zgromadzenie roeane Związku Fwws-y -

tów Państw. Antonom. Rencistów, wdów Ud.
odbędzie się w Bydgoszczy dnia 5. marca br. o

godzinie 5-tej popol ,w Ognisku. Wstęp na

zgromadzenie za okazaniem legitymacji. Zarząd.
Towarzystwo Knpców Det. br. spoż. Plenar­

ne zebranie odbędzie się w czwartek, dnia 5. 3

25. o godz. 8 wiecz. w Resursie Kupieckiej Pl.

Jagiellońska 25. Zarząd i komisja zakupowa
o godz. 7. O liczny i punktualny udział prosi

Z sn:ą d.

5562) Tow, gimn. Sokół Bydgosz.cz V. Okele-

Wi!czak, Zebranie mfestęrzne odbędzie sie dnia

5. 3 br. o godz. 730 wlecz, u p. Kaubego przy
4 śluzie. O przybycie wszystkich członków pro­
si Zargafi.

,,Sokół" Bydgoszcz L Zebranie miesięczne
odbędzie się w cwartek 5 marca 1925r. pu-nktu­
alnie o godz. 7,30 wieczorem w lokalu p, Backe-
ra przy ul. Św. Trójcy 9. Wykłady wygłoszą
Dr. Szymanowski i Dr. Win’arskl. - -?-

5499) Tow. Pomocników Fryzjerskich. Zebra­
nie odbędzie się w czwartek, dnia 5 lun. o godz.
8 u p. Mellera pi. Piastowski. Wszystkie kole­
żanki i wszystkich kolegów, także niena!eżących
do Tow. zaprasza Zarząd.

5399a) K!ub Sportowy wPolonJa". Zebranie

miesięczne Klubu odbędzie się w czwartek, d.
5 bm. o godz. 8 wiecz. na sali ,,Harmonji” przy
ul. Marcinkowskiego. Z powodu ważnych spraw
uprasza się o punktualne 1 kompletne przyby-.
cie. Zarząd,

5449) Klub Sportowy wAstorJa" Bydgoszcz.
Zebra,nie miesięczne odbędzie się w czwartek,
dnia 5. marca br. o godz. 7 wlecz, w lokalu ze­
brań przy ul. Zygmunta Augusta. Zbiórka przed
kantyną kolejową. Z powodu ważnych spraw,
komplet członków pożądany. Zarząd.

Zebran?e Chrzęść. Zjed. Zaw. filj! obuwni­
czej odbędzie się w czwartek, dnia 5. bm. e

godz 8 wiecz. w lokalu p, JarnathA, ul. Jana

Kazimierza. Na porząd’ku dziennym ważne spnv-
wy, przeto wszyscy członkowie I dotąd nłe^

zorganizowani stawić się powinni. Zarząd.
Zebranie Tow. Śpiewu ,Oćrodzonfe’- sta B!o-

ławkach, odbędzie się w piątek, dnia 6 bm,
o godz 7 wiecz. w lokalu p, Ferenca przy ul

Senatorskie) 76. O liczny udział pros! Zarząd.

Orędownika Urzędowego nr. 8 doł§-
csamy dziś do nakładu miejscowego.

Targ na bydło.

Roto wen?o Rzeźni Miejskie! w Poznaniu.

Urzędowe sprawozdanie targowe Komisji No­
towania Cen za 100 kg. żywej wag) i dnia 4.3.25.

Bydło s

nełnomięsiste wvtuczone woły od lat 4 do 7 78-
młode mięsiste nie wytucz. st, wytocz 62- 64
miernie odżyw, mł dobrze odżvw. — st 52—54

Płacono za ICO kg. żywej wagń
ot cielęta
”
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Przebieg ta spokoje?.

Kino Krists!
; Dziś czwartek

c ostatni dzień!
!Passe partont

Izie? ic :i( ro pi kazań
11-§

a fi vv

(eaBośO.

Osiedliłem się jako

JL PIorcaKiEtfssM.

Mieszkanie u p. Dr. Stańczyka.
Telefon nr. 21. (5578

Stefetefef,/ 553q
wyściełanych meb!i

,łonowych, klubowych,
(foteli z faworytami ko-

jzetek, leżanek Itd. Go­
;towe meble wyściełane,
salonowe, gabinety dam­
(skie, klubowe najnowsze
)fasony, Wyściełane
przez pierwszorzędnych
lachowców po najtań­
szych cenach, poleca pra­
cownia mebli artystycz-
)nych Bydgoszcz, Podol­
ska 4, właściciel Ignacy
)Biergot, uk Pomorska 8,

Stoliki (5543)
luksusowe, taboreciki

wyściełane i wyplatane
trzciną, stojaki, stoliki
do herbaty, lampy wy­
sokie stojące, ramy i ram­
ki do obrazów i fotogra
fji owalne i czworokąt­
ne po!eca po tanich ce­
nach Ignacy Sargot, Byd­
goszcz, ul. Pomorska 8

iiłichałter-błlansisła

samodzielny organizator
ma godziny wolne. Adr.

ul, Jasna S9a m, 6. Her.

Sstrsef emie?

Niniejszem ostrzegam każdego przed kupnem lub
obj ąciein

,,Wie!lmpelaitM11

znajdującej się w moim domu w Bydgoszczy, P(ac Tea­
tralny 3. Uchwałą tutejszego Sadu Okręgowego z dnia
25 11 1925 r. wzbroniono teraźniejszym właścicielom t. j.
p. Józpfowi Koniecznemu, p Oldze Koniecznej i p. Janowi
Lewandowskiemu wszelkie prawo rozporządzania wyżej
wymienionemi ubikacjami na rz-’ez osób trzecich.

Przeciwko poprzednikowi pra:wnemu wyże] wy­
mienionych teraźniejszych właścicieli ,,WIelkopo!ankP’
wydał Sąd Oferągowy prawomocny wyrok eksmisji.
5472 ’ CMMo Pfieilerkom.

Poszukujemy
młodszego

zaraz

(5493

bławatnflca
do oddziału płócien.

Sssn KonfeRn? n \

Tow. Akc., Grudziądz,
Rynek 18 19.

Poflr62uiacejo
dobrze zaprowadzonego
na Pomorzu, na prowi­
zję lub stałą pensję po­
szukuje (5455

. JULKA"

Fabryaa Wyrób. Spoż.
Bydgoszcz, Sienkiewicza 26.

Stenotypistka
nisząca biegłe na maszynie . ,,Adler" znajdzie
dobrą I stałą posadą od 1 kwietnia. Pobory,
od 150 zł do 200 zł, zależnie od kwalifikacji.

Zgłoszenia p;semne do Dziennika Bydgosk
ood ,Ł. D.’ (5471

Drzewo opałowe
suche i zdrowe szczapy sosnowe I kl. od

12 era, 0 wzwyż dostarcza natychmiast

po przystępnych eecaefe

K. RYCHLEWSKI
Bydgoszcz (ssie

Gdańska 140. Telefon 1(539.



Tfr. M DZIENNIK BYDGOSKI, pfąftSr. 8 . 3 . IBft

O"1

Napisów”? w;ers? tłusty 29 groszy, Mazdę dajsze
słowo 18 gro?zy. 5 cyfr je= 1 słowo,

każde stanowi 1 słowo.W,Z,B

prawny
V długoletnią praktyką

załatwia wszelkie,
choćby najtrudniejsze
sprawy karne, cywilne,
procesowe, spad.kowe,
hipoteczne, kontrakIo­
wę, spółkowe, najmu,
podatkowe itd. Ściąga
zaległe pretensje, regu­
luje trudności finanso­
we itd.
St. BaiaasxaSŁ

Cieszkowskiego 2.
Te!efon 1304. (M?

Gospodarstwo
42 mórg dobrej ziemi,
4 morgi łąki z torfem,
budynki dobre każdy
oddzielnie i wszystkie
maszyny rolnicze, in­
wentarz ; 2 konie, 3 kro­
wy. 3 jałowica, 7 świń,
4 owe zaroś na sprze­
daż. Cena podług ugo­
dy- Józef Bruski, Wi-

tregnszcz, powiat wy-r
rzyski. (5476

G)a poszukującyeń posady 555. ąmńki-
Drobne cgłoazcnia przyjmuje się do godz. S-te}

przed południem.

Dentysta
Duszyńską, Sniadeqkicb
nr. 80. 9-12 i 3-0.

(6.228

Ąfruązerleą
przyjmuje zamówienia,
udziela porady. Ossoiiń-

skjfb 11 I piętro. (5611

Jesieni

Upoważniona dla Kąsy
Choryeh pracować, A.
Cbo paska, ąkuszaska
ęńoń§M ?7 a, !§§SO

Piadr Gnistcsyh
i jclŁłco^lcb pgqp

ęesowy, kaneelarja Byd­
goszcz. Stary Rynek
pr. ł(j-j? BRsy?Bsuie Mik
erf

Kapelusze
damskie, fttStSSłWSM
nie! Szukajcie tpnieb
Źródeł z kńpeHmiffiJ
wingęn^ęęoi i pio przs-
płąS3|cje cen, gfljje ta­
kowe zna idziecie 7 Ma
Podwalu 17, yjg ą yjś
bali targowej w nowym

gfflaKH Tass
chrześcijańską poleca
słoiki wybór kaeełuszj-
po aenacb kpnkurencyj
uycb- Polecamy się lą-
akąwyip wzg,,)rfotTi Bear,.
Pań. 25 ppważaatees
Stąpi?ł. Kuroń, (Sófig

śkórtd
wałslkiego wMittsąjrzyi-
pw ę do farbowania i

garbowania, Know
takie sur?we skórki

Farbiarnia ,,Koloryt"
wtośc. A. Flgaazewski,
Stotmtaks |S (§§o?

Mleko
które sprssgftiMBy, JwS
pasteurysuwane (wyso­
ko rozgrzane;, to znaczy
wpina ed bakcylów.
SwiycmW Dwór So- z

o. o ., Hwacsarnia i pie­
karnia. (8413

Mleko
dla niemowląt sterylizo­
wane, śłutetaaka ętes;e.
łtońwana, kefir poiesB
j, Zdrowie", oi, Krasiń­
skiego 14, (5527

Przyjmuje
Me)iznę do pi ania i pra-

fłpwania Maiorczyko
wa, Jagna 7, ókoie,

(5369

Baczność !
Przyjmuję bieliznę do

prania i prasowania —

Prężenie firanek, Ker

ś?ielpa 17, (§gra

Wód

czysto pszczelny, z włas­
nej oasieki, w większej
j!ości mam do oddania-

Gena równa się rante’

więcej masłu. Oferty
Z podaniem ceny psy
J. Malis?kp, Babkowfce

poczta Pępowo. (8181

SPO?enA?F

FF kaśdyzn rmtia
szukając kupna domu,
fabryki, majatko zgłosić
sde do ?.Rus?fcowglnęgo,
polsko - a met ykańgkjego

biura pośrednictwa
u!. Heneafia FraPMito
OT. 1 a- l’al. 385, 087?

wórg
siensi dobrej; der?, wiła

budyalii dolo, szosa

kolei, przy sjjcfe;te, ?jo
wentamm żywymwym
j martwym, jneb!ami
13.OCO zł, Naodpow:edż
1 zł. Piasecki, Dworco­
wa 80.

230 mórg
ziemi kujawskiej, zabu­
dowania masywne, z bo­
gatym Inwentarzem ?y-
wym i martwym 35 OTO

zł., przy połowie wpła­
ty. Na odpowiedź 1 sł

Piasęfjfei, Pwpema §o-

Intereąy
handlowe, w centrum

miasta, od 170Q-rl8-OS0
zł. z mteszkąpieip ipb
bez. Ha odpowiedź 1 sł.

piąspęki, pworęęwa 80.

Dotn
z ;MO-orieiu l-swg.. z 3-

pokojowem W=’hSRl toig
szkaniem. na snrgedag

w Iteuuto
By dgosk i m. (5525

Dwa dofuy
Barterowe, dpl(W mąły
interes r?eónteki na

sprzedaż za "coo zł. zgł
Menęben, łaęcliońska,7.

Stttaet

kojopiąłny z towarem

i Kiessuaftieni sarzę-
cjarp zaraz za 1250 zf.

Adyęs wgkf^Dz. Bydg.

koteniatoy z towarem i

ursąd°enfem roraę pa
sBF?edp;fc, Wiadumośś
Ford!tńska W u goąoo
darzą. (S51I

X yPtfte!ŚW
mgtogo w?ton(o
na apr?ed!.!ś 26 wórg iie-
mi z łąką, dom, 6 pokoi
św ten° etektryęęne, ży
wy i martwy inwentarz.

Duczyński, Bydgoszcz.
Wrocławska S, (4866

Ną rgty
meble yóżne do naby-
em jaki katteoy. leżaki.

matera(Kg nakładane i

szpirale, Jóżką potowe i

sapą, Mftcowiftcka g,

§F ózek
dżiwhjcy koszy kowy do­
br?e pir?ymauy tanio
na sprzedaż. Nadolny,
toteś%}J wtońskis, dom
Stmiffjny, (S57?
’-

. X O, /W .,.,i,- n .. Ż,sill,. =-K-,-r - _^.to

Kanapy
oJU?gowe od 109 zł., te

zankj od 43 zł. począw­
szy (na gliwickich sprę-

Śyąaebb materace

wysreko wyściełane, ną

ppkl(!ach i mdyjskiej
ti awiz, sprzedaje za go­
tówkę i na raty w mie­
ście i na prowinpię. Ta-

pieoroia Jagiellońska 4

drugie podwórze. (5920

KaMapy
gŻflSM p!ul!powe i go­

belinowe, materace sprę=
żynowe, materace nakła
dane z zagranicznego
dryiu, za gotówkę i na

r^ty peSet?a W, Kosmow­
ski. Skład mebli, §ięp-
kiewiczą 1 a, (5118

Wózek
dzieclęey biały, duży ?
materacem na sprzedaż-
Oglądać do 2-ej. Sena­
torska 62, 15409

Szory
i półszorki najtaniej na­
być można np. Jagieł=
tońsktsj 4 w pracowni
ęjądłarekte^ Zy warta,

Wóz
kastowy, pa!ta latom na

sprzedaż, Paradowski,
ul. Śniadeckich 22 L

(8526 ,

—ą-—
Na sprzedaż

dwaSOWC?i2ł/scwo­
zy robocze. Pomorska 70
w podwórzu. 15520

Mąhlą
wyjątkowo terno przez
3 dni scynrzedaż używa
nyeh mebli i to: ąynial-
ka ciemna 240 zl, symal-
ka Westfalia tig zł,
szafa mato ?ń zł, umy­
walka mała 20 zł, uipyr
wątka z marmurem §O ?ł,
łózjcp z materacem 35 zł,
różne dohre nnściele 3Q
5 tożite .

20 zł, pult
30 ?ł, bippk° dyplom
ciemne ąo ?ł. biurko ze

szafką 40 zł, biurko dyni.
105 gł, mflWFką er?ę-
chpwń 60 ii, feiHtoną p}u-
sziyf§ gp^l?O.
ele|ąqcką §TO ęt 9|pły
do kanao praecn. 30 zł,
8 kant 50 zł, do pisania
18 zł, etażerki dębowe
orzepfr. K-^aa zl, komo­
dy i szafy pod lustra
afi-T-ao kł. WOTfcł

ekie 30 zł, itd. tytko
w znanej firmie’ u

Górnoślązaków, kmadap.
kich6a,adIfW4i4-6.

tsm

Maszyny
do ezyeia pierwszorzęd­
nej ilości z długoletnią
gwarancję także na do­

godnych warunkach

spłaty po cenach kon­
kurencyjnych zawsze w

wielkim wyj}pr?e ija
składzie. A. Wasieiew-
ski. Dworcowa 15a. (3136

Szafa
kuchenna używana na

sprzedaż. Sienkiewicza
nr. 38, I ptr. (5508

|M ffiflberac
’t do pi sap;,a

Asypżuiku
mahoniowa i kuchnie

korzystnie pp sprzedaż,
Kofcius?ki 58,

Meble
bięliżniąrka, mpywąłką
z marmurem, ?t°}y, kr?°=
sto leżanki aą
sprzedaa. Dworcowa 94

IVp dam

C?ąrS,e. n§
ednią figurę, korzyst

^fiJ^daż. Ad/ę§
?ł?n, Bydg.

Z powodu
kupna yjefcewsa a

cb(?du, sp^Sam k^jy
stnie mój 4 oso aawy u-

zjTwaBy paniećhód,,Sas­
sa Lioyd;t^tó S, M.

PuSóc?yp, B§w, Stkfo-
Btósnras

dałtei rasowy na sprze­
daż Idzikowski, Gd?m-

Fort epfąu

r
my. najlepopj igygfr
mało używaąjF, kg"

ręystnie do MJMraU-
Adres wskaża Dom gan-
diowy, Śniadeckich W.

(5523

Meblą!
Najtańsze źródło aakupu
kompl. urządzeń pokpj.
8, p gabine ty, jadalnie
sypialnie, kuę(jpie oraz

pojedyńcze bibljoteki.
biurka, szafy, łóżka, ka­
napy. leżanki,krzesłaitd.
gwarancją solidnego wy­
konania pa dogodnych
warunkach u Ignacego
Sraj narta. Dworcowa s.

Przystanek tramwpjo-
y. Tetefon łS?i. (5553

MjMFawtwt
fe wyęia Slsgem ba
sprzedaż Matełelefca 10
II ptr. (3542

Samochód

towarowy używany.ma­
ła ka?ta; 16 P S. .,Opale
za 1000 zł, na sprzedaż
Gondek, MfCCZA (§4S3

Rower

z wolnym biegiem ta-
b!o np sprzedaż Le-
wandęwsSfi, Sienkiewi­
cza R. podwórze prawo.

(5622

Na sprzedaż
za bezcęn cafe niklowe

łóżko, stół dębowy roz­
ciągany. Mogło wa 9 po­
dwórze. Lucius. (5532

Na sprzedaż
maszyna do szycia, no­
wa, czółenkowa, bufet, 6

krzeseł, łóżko, tpaterjał 8
ia ubranie ’wiosen­

ne. Obejrzeć możpę
przez eały dzień, i. j- |
cisze 5, parter prawo.

Na sprzedaż
drabiny malarskie, du­
ży piec żelazny, hebel
do kapusty, kocioł ie-

iazny i wszelkie sprzęty
domowe. Sobieskiego II.

Tanio
byle zaraz sprzedam
łóżhft ŻejBW ąłoły g ce­
rata i pierzyna, wszyst­
ko w dobrym aiante.

Królowej Jadwigi 4 I
Klimek. (5498

pigęm świadectw, poda­
niem pens,ji przy wolnej
stancji uprasza A, Za­
remba, Brusy (Pomorze).

f§?SS

Strzyżewski (5504

Pjanino
czarne, krzyżowe tanio
na sprzedaż także na

raty= Posiorgka ło.

Poszukują
inteligentnej panienki
de prowadzenia składu

kQ|pnjalnego, która jest
z tę branża obe?nana

żjgloęz. od 2-5 połłpl.
Bocianowo 08, w sklą-
steia koleujainyfn, ihtól

Szofer
o długoletnia praktyka,
?becnic na stanowisku.

posjzqkuje z dn. 1 kwiet­
nia stałej posady. Zgł.
pod ,,R. M," do Dzień

Bydg. (5406
W."MMWHI JUMnaiww w-

r?cseffc
cukierniczy, syn porząd­
nych rodziców, który się
2ya lata uczył, także go-

tugiwał, z powo-
erci mistrza ??a-

Iszej papki. Adres
WSltaŻe Dzięnnik Byd-
P9Ui-

K_awMer
poszukuje 2 pokoi z ł;p-
chnią częściowo umnbi-
Okolica obojętna. Zgł.
do Dz. Bydg. pod .-Kp"
waler 4CT.

- Ładny
duży ?icjneczny pokój do

wynajęcia na 2 lub 1 o-

sobę z utrzymaniem bib
bez. Śniadeckich 55,

ptr. lewo. (5405

go wynajęcia Makie!-
§!(a 8, ptf. Igwo. (5473

Najniższa ceny - Najdogodniejsze warunki
udzieia pp. l^jęjg;^jn i p; z^ńnikoip przy jpsi(u _ie

mebli (54%ł
fflhOT E”CTŹW- W?

Fabryka bocianowo 4.

Fryzjerka
dztelaa potrzeba
iubod15.3.r,b-nado­
bie warunki. jB’ryzjer
A. Pinno, Grudziądz,
ul. Sienkiewicza 4. (537§

DZIER7flWV

Powózka
bardzo tanio do naby­
cia, ul. Śniadeckich 45

(5196

Sąmoehód
3/13 S. odajrapjsf.y
,,Limousine" 6 osobowy
gotowy do iązdy. na

sprzedaż ewtj zaąnecię
ńa woz ił/2 t Paczek,
Grupa, p!ac ćwiczeń.

(5457

dwa ubrania dla chlip-
ca na iat 15-16, prawie
nowe, stół kuchenny no­
wy, materac, wanna

kąpielowa cynkowa,
!amca gaztisfa- ZgŁ da
Dzień. Bydg. pod nr.

.,225" r (5488

Krgwezynie
na małe ubranka mogę
się zgłosić. W Urbanow­
ski i Ska,, Śniadeckich
nr 38, (5497

Jteicwmwki
100 mórg ziemi pszen­
n?i toaiftwsfcM ? fe?m-

pietsyta żywym i mar­
twym inwentarzem, 10
lat, przy stacji, 7000 zł.
Na odoowiedź 1 zł. Pia-

ssski, Pwsrenra §S=

2 pokoi
Mnie umeb! poszukują
młode małżeństwo. Uli-
ee Mickiewicza, Chocitn-

ska, Bielawki. Zgł. pod
. Porucznik 80" do Dz,
Bydg. (5481

jwew,,11 wiitwmMtoi
Fs tuba

tanio na sprzedaż.
jHStffra g9, (5501

Meble (5H7j
jadaipie, sypialnie, kom­
pletne kuohwg. fj?sh!e
oojedyncze, ssafy, szafo
nierki, fóżką jtd. pojeęą
W. Kosmowski, skład

mebli, Sienkiewicza la

Służącą
z dobrem gotowaniegj
i dobremi świadectwa
mi poszukuje M. Ozię­
bło, Bydgoszcz, Zacisze
nr. 5, II. (5464
!B!IUJŁ1. JU ,K,’JŁ l’! - aawuw

Practftf
która czysto pierze raz

,wsaiasa
Zgł. Zduny 6a I ptr.

(5437

Poszukujemy

tjp 2000 mórg, rów­
nie? poszukujemy ma­
jątków ziemskich! miej­
skich, fabryk, młynów,
tartaków i wil ną aprze-
Oaś PiasscH fiwoffo
wa 80

... ........”-łiy ....... -t-"-

Pokój
skromnie umebl. do wy­
najęcia, Zgł. od 4

Chrobrego 2 II ptr.
(2529

Pokój
umebl. do wynajęcia.
Siatafrmifir.ka. Ks. Sko­
rupki 19. (5513

NA RATY
..ODZIEŻ”

(iNea lana S^?f!łlarza nr. 2,

ybsania męskie
1

P?ąszcgę dńnisitie,

męskie i dziecięce.

Firm? chri^c5|8^ka.

KS4S

MU

Najwyższe
ęeny płacę za wydry, Ji

ąy i lunę farbuję
i farbuję wszelkie ga
tut)ki Skór. Mam ną

pkład?ie skórki !arbo-

wane, gaturalne. Wil­
czak, Mai borska 18 (2845

Miącttiey
j t,ecłnpcy, obeznani do-
hfaa"t, niwelacją1 na bło­
tach potrzebni. Wyjazd
natychmiastowy Sptess-
RS Otarty składać ped
,Melioracja" do Dstep

Fortepjan
kupię. _Of _ pod
4o Ds. Bydg.

’ -"Butelki
od wina cserwoccgo
koniaku, także od piwa
kupuję, płacę wysokie
ceny. Handel butelek,
Fr. ropoiiński, Króiowęj
Jadwigi łde w podwórzu.

(5521

Sprzedawaezką
pierwaąorzędna, wiada^

iącą językiem polskim
j nięmieękjm. ż dobre­
mi świadectwami, po­
szukuję od 1 IV. de me=

go interesu r?eźnickiego
Ę Ręeck, SSiua(jepkięh
nr. 17. (5

Pokojowa
potrselsaa de
Warszawskiego,
śzawska 16. (55W

LFJCat

Stetmyrafii
wyucea listownie szyh-

ko, jaknajdokładnej
(gwarancja). Instytut

Stenografię?, Warszawą
Mokotowska 99. gadaj­
cie obszernych bezpłat­
nych prospektów, (2986

Lekcyj
języjta nięmieckięgo u-

dziela rutynowany na-

ucayeiel. Ul, Fredry 6,
IIp.i. (5383

Step,oyęafsi
polskiej szybko wyu­
czam. Cęgy przystępne,
gwaranj?ja WdCgftk,
Wysoka 10. !§4?5

ROsnoT-

Służącą
e gotowaniem i dobra­
mi śwl

tr?ehna,
nr 88

Kyckarka
może się zgłosić, Szpi­
tal Bej. Bydgoszcz Zgło­
sić się B gospodyni ku­
chni. (5S57

Poszukują
dzielnej kucharki, rów­
nież do wszelkich prąc
domowych, z dobremi

świadectwami, zaraz.

Narryńska, Gdańska 159,
Ip. (5554

Poszu kują
garncar-za, Zgł. Brzoza,
wa 25b. (5363,

Kucharka

znająca gię na kuchni

polak tej potrzebna zaraz

lub od 15. III. Zgł. do
do kasyna oiicerskiegp
15 p. fl= p, w Bydgoszczy,

i§Sl^

Dzielnej
krawcowej a dobremi

raferencjaaii poszukuje
pię ds §afism n, w.

Zgł. pod nr. ,,888" do
Dzień. Bydg. (5454

Paąhowdee
poszukuje dzierżawy
ipłyna wodnego moto­
rowego lub holender-

skjęęo wiatraka. Zgł.
ypr. gie Hfl(WW P9Ó
adr. G!ama, Bydgoszcz,
Grunwaldzka 9, u p. Są-
parucha. (64tO

P okój
umebl. zaraz do wyna-

jęeta. ftłpsa 60 i ptr.
(5943

2 pokoje
-umeblowane z kuchnią
zaras do wydzierżawie­
nia. J(ak)eiska 25 w

pt^iwórzu lewo (5510

iROWAITO-ŚCi-

uczciwa, nmiejsęa goto­
wać potrzebna, uf, Ciesz-

knw6lsjegaa. L ptr (fiałf

1 j-gb | pokńto z

nią Kto? wskaża

fiy dg__________ - - --

ItpfSlidn
Bsetatowej po­

szukuje posady. Zgłosz.
pod ,.Inwalida" do Dz.

Bydg, (6480

MIHZKANIA

2 pokoje
umebl. do wynajęcia
Aleje Mickiewicza 2-3

ptr. łcwo,

Poszukują
na mą oberżę i składl

kolonieds?y w dużej wio-.

Wl .a do Dzień,
Bydg. (S450

PsialafSttilg
piekarski, młody, łona=

nąty, poszukują Ba,raz
lub’ od 15. IIT Małej
rący. Of. do Dzięn,

Bydg. mi^K. W. 23"

felactifcFstU

koję a kuc

ije of. do .
_

pad ,,mistrz felsustoaitofci’A

(W

4000-6006 zl.
pożycaki awentl wspófr
Mka do dobrze proapen
rżącego interesu co! errt

rsss§rsssja tsfeewęgę
poazuknję zaraz. Gwz-
raacia ifflBSwalaagt 2^

pod ,,Pożyczką" do biu­
ra ńełeszeń J, Weber,
Jagteilońśka 6. (5549

Pomocnik
lat 84, z branży kplen-
jglfttetołlkat i rastitl

racji, władający jęsy
kiem polskim i niemiec­
kim. posiadający dobre

świadectwa, poszukuje
posady ewtl. jako bn?c-

tówy. Na żądanie zło
M kfl!łGiS- Zgł- i-ośyń
ski, Inowrocław, sw.

Ducha 15. (5334

Krawcowa
zdołpa, znająca angtej
ski krój poszukuie pra­
cy. Zgl. pod ,,K." do
Ds- Bydg. (§§cl

"W’?-1

Poszukują
1ivb,r.poposady

vłódarz
Jfsatom

jakft pisarz lub włódarz
’

=órzowy.podwórzowy.
samotny, liczę Jat 26,
mam dwu lętnifl prak­
tyka 53 gaiła, posiadam
dobre świadectwa i do-
njsdne znajomości w

swym zawodzie. Go do

mego ,,ro wadzenia i zdol­
ności powołuję się na

mego pracodawcę Łask,
agi. przyjmuje Jan Cy­
ganek, Jarużyn, poczta
Fordon, p. Bydgoszcz.

fKłfn?wv\/i

Zastąpstwo
poboczne przyimie na

prewłeeję podróżujący
poważnej fabryki. Ofer­
ty PQd ,,Cukry czekola­
dy" dą Dz, Bydg. (5460

Pjanisdka
lub duet (flet i skrzyp­
ce) pesswteuto posady,
zgł. Masł-owski, Kprdec-
ekiego lą, II ptr. (5478

Jako
włodarz łub samodziel­
ny gospodar? albo plan­
tator cukrowy eh bura­
ków szukam posady.
Górny. Glinno Wielkie,
poczta Rojewice, s

bggdzietee
mHUwfe

,iJJJ.(l... (M,’jli ,,L,.".
Mieszkania

W śródaaieśe!u ’składa-
sw-’.Sia!?l’?

.. ... . mai=
żeństwo, Pośrednicy wy
kl!scesn} Adres wska
Że Dzień. Bydg. (5515

Zamienią
3 pokoje z kuchnią
Gdańskiej na 2 póki

pod

P8
:°te.

Zgłusz, pod ,,!óamiaśfl
ITOOS do Betem Bydg.

(§4g4

Mieszkanie
2-4 pokoi, jub 2 próżne
pokoje poszukuję od

l, IV. lun póśnłej. Ęgi.
d. Bgj.

J-1"-H’1 " 11 8W - lutu, ",l u ywyyywt w

Poszukują
raiezikf)ate 1 pokoju z

kucfemą difl mojego wo-

Ónwy sacas. Andrzej Bu-

r?yński, dflwn. Rjęhąrd
Hfps, Bydgoszcz, ul Sien­
kiewicza 47 ”J’eb 286.

(55S6

Miąs.zkatKe
poszukuję S pokojowe
s fcscfrmą w ssntrum
miasta, najchętniej pr?y
Ul Poznańskiej, Wełnia­
nym ftvnku jub ul. ptu-
giej. Zgłoszenia J Sey-
msófikł, Okoto. Jasną 18.

(5545)

Mieszka,nia
4-9 pók°i z kucbnią Dó-

SBafeaifi feaoknwiac, Ot.
do Dz, Bydg. pod ,,700",

(?g?o

POKUJE

Pokój
umebl. zaraz do wyna-

iesatefca te

n. Łjadwik^ Węnd!anda
PteMwlto 15

eg 1986 r, W razie aJe
odafrrania dn wyżej wy-=
ntiaflteitogp czasu, spr?e-
damnęiegi ppkryeia wy­
datków na takowy §ia-
nialawaki, krw(eę, ui-
Świętojańska ti, (6505

Zgubiona
papiery wojskowe na

nazwieko Ąptoni Pąw-
sk’i, plutonowy, uuiewa-

śnte, się, (S3S4

Zgubwąo
wykąz oaobisty, wy§ła
wwpy
fet

przez ł Komisar-
?O. Bydgoszczy pa

Józefa

12

aa nazwisko Józefa

Gwiazdżłńskiego. Długa
OT- 8. (SOK

Zaginiony
wykaz osobisty i Wykąz
na broń unieważniam,
Wacław Lubojański,
f^iyn. (g^9

Unieważniam
znissc?oną książeczką
wojskową na nazwisko
i imię Wiątjygława Ma=
jerowtoza- Bydgószez,
ui, Śląska 12,

’

(5548

Ofe(Es/grjj
rzuconą na’ p. Za=

jączkowaką Heienę co­
fam= Smo!ińska Marj;a.

(5509

Przybdąkat
się glgry pies wilk, mo

żoa atlcbfać za wid?i=;i!)
kosztów. Szubińska ?Ł.

(540?

Przybiąka!
gis pies ,,willi". OJ e’

Sfróde8,Ul,20r,wi.
Garbary 6 e, i, ud g,i iz.
3-5. W ra?je nic =;,;i"’
apeqia się przechadz ; r

włafflot)ść. i5o2J



Str. 8, DZIENNIK BYDGOSKI, piątek, 6. 3 . 1925. Nr. 53.

Dnia 3 marca zasnęła w Bogu po krótkich i ciężkich cierpieniach, opatrzona
św. Sakramentami, moja najukochańsza żona i nasza matkaS. p.
Helena z Sabionsftich Cyrusoiaa

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dn. 6 marca o g, 11 z kaplicy nowego cmentarza.

Nabożeństwo żałobne odbędzie się 7 marca o godz. 0 w Parze.

Ostrzegam
przed kupnem złotego
sygneta, zloisgo łańcu­
szka, ewentualnego wy
korzystania z nabycia
książeczki czekowej na

moje nazwisko, pokwi­
towania deoozytowego
rublowego ajbowiem żo­
na moja Władysława
z domu Eoszczynia?ska
powyższe rzeczy mi u-

kradia. Sprawa rozwo

dowa. (5186
Bronisław Zablelski.

Pnie wice, 3. III 1925 .

uskarżasz się stale na

5559

W smutku pogrążeni

mąt, dzieci i rodzina.

Po krótkich, lecz dotkliwych cierpieniach zasnął
w Bogu, opatrzony Sakramentami św, w dniu 4 marca br.

o godz. 6 rano mój ukochany mąż, troskliwy ojciec i teść

ś. p.

Dominik Sawicki
przeżywszy lat 85.

Eksportacja żwłok odbędzie się w sobotę, dnia 7 marca

o godz. 11 z domu żałoby przy uL Kościuszki 49 na nowy cmen­
tarz do rodzinnego grobowca, na który to smutny obrzęd zaprasza

wszystkich krewnych i znajomych
5479

Dnia 4 b. zmarł po krótkich lecz cięż­
kich cierpieniach nasz gorliwy i długo­
letni członek ś. n .

JoBga iTOaasfizife,
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzię się w niedzielę, dnia

8 bm. o godz. 5 popoł. z domu żałoby
Pomorska 31. Zbiórka członków o g. 4 30

po poł. przed kantyną kolejową. (5555

Zarząd P. Z . K. Koto Warsztatowedw.

Wszystkim tym, którzy oddali

ostatnią przysługę ś. p .

Janowi Śląs?kowi
jakoteż znajomym za okazanie nam

swego współczucia składamy

serdeczne ,M znpłać".
W imieniu rodziny

5543 Franciszek G!azik.

Obwieszczenie
Poleca się nagrobki po rzekomo niskich cenach.

Nagrobki są z lichego materiału i w najgorszera
wykonaniu; po krótkim czasie rozpadają się
i grobu nie upiększają.

Przy zakupie nagrobka należy się z całem
zaufaniem zwrócić do firmy

(L Oodsack, nl. tomu 39.
Tam otrzymać można dobry i gotowy towar

po zadziwiająco niskich cenach.

Ułatwienie zapłaty. 5547

Skład
towarów kolonjalnvch
z dwoma pokojami i ku­
chnią w dobrem położe­
niu miasta Bydgoszczy
z powodu wyjazdu tanio
na sprzedaż. Do ob’ęcia
potrzeba 2 000 zł. Zgło­
szenia w Dzień. By.dK.

W tanie,j
jatce; przy rzeźni Miej­
skiej będzie się sprzeda­
wało mięso w wtorki,
środy, czwartki i soboty.
Paczkowski. (5561

SSoSpęStnrawa
Chmielewski !Rupp,

Tow. Komandytowe,
Ostrów Posnański,
ui. Fabryczna 13b.

(5448

lfiaS3BW

kapustę
ca. 400 ctr. tanio na

sprzedaż. (5491
Wiśniewski,

Świecie n /W,,
ałiea Dworcowa nr. 24.

Przetarg okrtBBij
na

WffitUS(l!!OpiiWzapa!el.
Bo dnia 13 b. m . godziny W winni wnieść

refiektanci do ne!onowego Kler. Intendentury
w Bydgoszczy, u lica Jagiellońska 77, I pętro
oferty pisemne wraz z dołączeniem dowodu zło­
żonego wadjum na kwotę 60.— złotych w Kasi4

Skarbowej
W razie niedojścia do skutku przetargu ofer­

towego, odbędzie się przetarg ustny.
Za na (ki obejrzeć można w Rejonowym Za­

kładzie Żywnościowym w Bydgoszczy, ul. Jagiel­
lońska 77, oarter.

Kierownik Intendentury.
L, dz 113/23 Z. (549

Zgubiono portfel
z zawartością 200 zł w gotówce i paszportem dnia
2 marca o godz. 6 wiecz( rem przy ul. 20 stycznia
nr. 3. Dokładny adres w papierach zagubionych
Znalazcę uprasza się za nagrodą 5 złotych portfei
ten oddf ć w biurze miejskim znalezionych nrz-ed-

miót(w Grodzka 32 nokój 10 lub przy ul. 20 . sty­
cznia 20 r. nr . 3 II piętro. (5462

Przekonaj się!!! Przekonaj się!!!
gg o stałe wielkim wyborze

SS płaszczy i ubiorów męskich i damskich

I oraz manufaktury - bielizny damskiej
i męskiej - towarów bieliźnianych-obuwia

damskiego i męskiego
1 na najdogodniejszych warunkach kupna

1 NA RATY!
|JE. ZAREMBA i S-KA.
H Bydgoszcz, ulica Długa 66 I. piętro róg Podwale:

St\ STtVquCZXVC V pOŻMMOWł Ł IW S=Ł.------ --------

DRUKARNIE - BACZNOŚĆ!!
100\ ZYSKU

uzyskacie, sprzedająoodpadki sprasowane
i ubite w bale, używając do tego naszych

uniwersalnych pras do odpadków
papierowych, tkanin, szmat, skór it.p,

Niezbędny i opłacający się sprzęt,
utrzymuje porządek, prostej a silnej bu­
dowy. Jednorazowy koszt minim. Oferty
wysyła (4744

p/H Edward Kępiński, Poznań, Fredry 4.

WAŻNE dla hurtowni ODPADKÓW PAPIERU i ł. p . n

Słutaca
umiejąca dobrze goto
wać do wszelkich prac
domowych potrzebna
20. Stycznia 20 r. nr. 28

I ptr, prawo. (5558

MM

biegłą, z długoletnią
praktyką w biurach
adwokackich poszukuje
zaraz i540z

SoBnlescloi,
adwokat,

ulica Mostowa nur. S.

swoim znajomym uszy na

pełn’ajac tak.

że ci koźlg z drogi schód i
jeżeli rrzec’W temu nic nie
czvnisz. Idź leniej do naj

bliższej apteki i kup nasz miijonkrotnie sku­
teczny, daleko znany

CAPS1NAP
(nazwa prawnie zastrzeżona) a doznasza na­
tychmiastowe! ulgi. (4369

Pal!t. HiilGBitliB 2eleOsva
poczta i stacja kolej. Maksymilianowa
sprzedawać będzie we wtorek, dnia ta hm,
od godz. 9 na salce p, Mikulskiego w Żo-
łędowie

(szczapy, watki I gat. II III k! .)
z leśnictwa Zdroje, Dąbrowa i Nowymostek,

Handlarze drzewa będą do przetargu
dopuszczeni. (5515

Pomarańczy
znacznie dasBfleef (5566

świeży wagon nadszedł.

Jan Radtke i Ska ",-rm
Pomorska 7.

Handel owoców południowych.

tel. 926

lo we dachooa. smołę tfwty-
loarnio, legn!t(, trzcinę, sniisg
nn dachy, cement, eips, wrono,
korytkiisUn!ane.Ułohy).o!ele.
tłuszcze, gwoździe do papy,
liski i sadzie 4-koscisie
poleoa po najniższych cenach dziennych

PSralcs CicEiotóa,
Bydgoszcz,

Warszawska 17/18
Tel. 936 i 1080.

(5548

Fordon,
Bydgoska 57,

Tel. 27 /

Psircelocfo.
W czwartak, dnia 12 marca o go-,

dżinie 10 przed południem w hotelu w Wi­
tos!a W!U sprzedawać będę z majątku
Izabeli stacja kolejowa Witosław powiat
wyrzyski, adjacentora

er. 700 mópą
dobrej urodzajnej ziemi z łąkami oraz

nowo stworzone osady
bez zabudowań i częściowo z zabudowa­
niami, jak i

uompl. polną cegielnię,,
Przed terminem parcelaeyjnym udzielam

bliższych szczegółów wprost, zasięgnąć ioh
można również na miejscu.

Edmund Suwalski, Bydgoszcz
ul. Śniadeckich 2, telefon 59).

Opierając się na długoletniem doświad­
czeniu w saraodzielnem przeprowadzeniu
parcelacji w tut dzielnicy przyjmują
dalsze zlecenia od- lub rozparcelowana
odpowiednich majątków. (5512

Kupią maiatekiiflininnmiiinnmnUM" B
około 1000 mrg. dobrej ziemi w Po­
znańskim lub na Pomorzu. Warunek
dobra komunikacja. Wpłacę 100000 zł.

Oferty do Dzień. Bydg. pod ,,Majątek".

Powóz
ma?0 W-

wany, natychmiast na

korzystnych warąnkach
na sprzedaż. Obejrzeć
można (5630Sw. Trójcy St, UłaŁ 31.

Zamienię
mieszkanie małe 1 po’
kój i kuchnia na tanią
same ewentualnie 1 po­
kój. Adres wskaże Oz.
Bydgoski


